
Program zawodów o mistrzostwo na str. 15-tej.

Nr. 8. Kraków-Lwów, dnia 24 maja 1914. Rok I.

P ÍOOlbClllU, Wyłączne zast. firmy Shilleock, Birmingham.tennisa, rybołówstwa, turystyki, skautu i t d.
poleca najtaniejRoman Drobner, Kraków

Z  matchu Cracovia-Union (z Berlina). Pod bramką Unionu.

WYPRAWY SPORTOWE
W  MAGAZYNIE NOWOŚCI = E. WlERZEJSKI

KRAKÓW, RYNEK, LINIA A-B.

rzybory do 
rzybory do

Cenniki ilustrowane 
darmo.

Dostawca wszystkich Klubów  
sportowych w  krajn.

P i e r w s z y  P o l s k i  ITlagazyn Sportowy



L. WEIN D U N G
SKŁAD FARB 1 PERFUMERYl

PIŁKI NOŻNE
nagolenniki i buciki do tychże

L A W N  TENNIS
piłki, rakiety i wszelkie artykuły 

sportowe.

Adresy poszczególnych Towarzystw i Klubów. 
Piłka nożna

G a 1 i c y a.
Polski Związek Piłki nożnej : Prezes inż. Ludwik 

Christelbauer, Lwów, Wydział krajowy. Dep. IV., sekre­
tarz O. Dżułyński, Lwów, 3-go Maja 10, II. p.

Cracovia: Wacław Wojakowski, Kraków, Dunajew­
skiego 3.

Wisła: Zdzisław Kiliński, Kraków, Niecała 6.
Sparta: Wł. Wiśniewski, Kraków, Tarłowska 4. 
Polonia: Stanisław Stafiej, Kraków, Kapucyńska 7. 
Merkury : Kraków, Rynek gł. Szara kamienica. 
Krakus : Kraków - Podgórze, W. Wanicki, Kopernika. 
Podgórze: Podgórze, Rękawka 28.
Makkabi: Kraków, Dietlowska 77.
Jutrzenka: Kraków, Skałeczna 5.
Młodość: J. Wiedermann, Kraków, Brzozowa 13. 
Czarni: Lwów, Jabłonowskich 28.
Pogoń: Lwów, Kawiarnia Szkocka.
Lechia: A. Tyrowicz, Lwów, Piekarska 95.
Sparta : J. Pawłowski, Lwów, Anczewskich 8. 
Amatorzy: Stanisław Szust, Lwów, Piekarska 14. 
Lvovia: Lwów, Lenartowicza 20.
Żydowski Klub Sportowy : Lwów, Strzelecka 4.
San: Józef Jaśkiewicz, Przemyśl, Kręta 14.
Czarni: Adam Metzger, Jasło, ul. Czackiego.
Pogoń : A. Nowak, Jarosław, Kraszewskiego. 
Rzeszowskie Koło Sportowe : Rzeszów, Grotgera 74. 
Kresy: Tarnopol, A. Iwaszkiewicz, ks. Kaczały 11. 
Rewera: Jan Borysiuk, Stanisławów, asek. krak.

Króles two  Polskie. 
Warszawskie Koło Sportowe : Warszawa, Królewska 

Nr. 10.
Łódzki Klub Sportowy: Łódź, Szkolna 23.

Wielkopolska. 
Związek Polskich Towarzystw Sportowych w  Pozna­

niu: prezes Maryan Beym, Poznań, Victoriastrasse 18. 
K. S. „Warta“ — E. Schütz, Poznań, św. Marcina 15. 
K. S. „Posnania“ — St. Marszał, Poznań, Rybaki 20. 
K. S. „Sparta“ — Matela, Poznań, Weidenthalstr. 3. 
K. S. „Ostrovia“ — J. Sztok, Ostrów, Wrocławska 

szosa (Breslauer Chaussee).
Pozakrajowe.

Austryacki Związek Footballowy (Österreichischer 
Fussball-Verband): Wien I., Annagasse 7.

Kolarstwo. Galie y a.
Krakowski Klub Cyklistów i Motorzystów: sekretarz 

J. Rekliński, Kraków, Wiślna 4.
Lwowskie Towarzystwo Kolarzy i Motorzystów : Lwów, 

Sykstuska 33.
Oddział Kolarzy „Sokoła“ żywieckiego : sekretarz Jan 

Fucik, Żywiec „Sokół“.
Oddział kolarski „Sokoła“ krak. : Fr. Ebert, księgar­

nia, Sławkowska 3.
Oddział kolarski „Sokoła“ podgórskiego: Podgórze, 

ul. Sokoła.
Wioślarka. G  a lic y a.

Oddział wioślarski „Sokoła“ krakowskiego, Kraków, 
ul. Zwierzyniecka.

Sekcya Wioślarska Akad. Związku Sport. Przystań: 
Kraków-Dębniki, ul. Tyniecka, dawny pałac hr. Lasockich.

Tow. Wioślarskie w  Nowym Sączu: Witold Reis, sekr.
K r ó l e s t w o  Polskie.

Włocławskie Towarzystwo Wioślarskie: sekretarz W. 
Popławski, Włocławek, Królestwo Polskie.

Płockie Towarzystwo Wioślarskie: sekretarz W. Je­
zierski, Płock, Królestwo Polskie.

Łomżyńskie Towarzystwo Wioślarskie : sekretarz W. 
Szwejcer, Łomża, Królestwo Polskie.

Wielkopolska.
Klub Wioślarski w  Poznaniu: sekretarz Franciszek 

Woźnicki, Poznań, Burggrafenstr. 5.
Towarzystwo Wioślarzy „Tryton“ : prezes budowniczy 

Franciszek Budzyński, Poznań, Blumenstr. 5.
Tennis. G al i e y a.

Sekcya Tennisowa Akad. Związku Sportowego. Boiska 
i lokal: Park Krakowski.

Wielkopolska.
Sekcya Tenisowa K. S. Warta: Maryan Beym, Poznań 

Viktoriastr. 18.
Różne. G a 1 i c y a.

Akademicki Związek Sportowy, Kraków, Uniwersytet.
Tatrzańskie Tow. Narciarzy : Kraków, Jagiellońska 11
Krakowski Klub szermierzy: Kraków, Wolska 7.
Galicyjski Klub automobilowy: Kraków, Wolska 7.
Towarzystwo Tatrzańskie: Kraków, A. Potockiego 5.
Karpackie Tow. Narciarzy: Lwów 3-go Maja 10.
Tow. Zabaw Ruchowych: Lwów, ul. Bourlarda 5.
Tow. Popisów Hippicznych : Lwów, ul. Dwernickiego 8.

Pozakrajowe.
Austryacki Związek lekkiej-atletyki (Österr. Leichtathle­

tik-Verband) Ernst Wengraf, Wien XIX., Hardtgasse 32.

męskie, damskie, dziecinne. —  Silnie i pięknie zbu- 
âowane. —  Dla wyścigów —  Dla sportu.ROWERY

Dla codziennego użytku.— Wszelkie przybory. —  N ow oś ć!  Koło K E T R O D I R E K T .

S.GRUDZIŃSKI i T. BERGER,Kraków
ulica Szewska 22. ~ Telefon 305.

poleca 
n altan i ej

Kraków, Grodzka 26. Tel. 1596



ILUSTROWANYT y g o d n i k  S p o r t o w y
Od Redakcyi.

Z powodu trudności technicznych, jakoteż z powodu, 
iż ważniejsze komunikaty nie mogły być umieszczane 
w  naszym tygodniku, normujemy ostatecznie nasze wy­
dawnictwo w  ten sposób, iż numer wychodzić będzie 
w  piątek, tj. w  agencyach i trafikach znajdować się będzie 
w  piątek rano. Wyjątek stanowić będą dni świąteczne 
(czwartek), w  których to numer już we czwartek będzie 
do nabycia.

Zdając sobie w  pełni sprawę z odpowiedzialności, 
jaka na nas ciąży w  kierunku utrzymywania i szerzenia 
czystości polskiego słownictwa sportowego — otwieramy 
z dniem dzisiejszym w  naszem piśmie dział nowy p. t.: 
„Sport polski w  słowie i w  piśmie“.

Oczekujemy z wdzięcznością trafnych a zwięzłych 
uwag, spostrzeżeń i pomysłów od Szanownych Czytelników.

Sport polski w słowie i w piśmie.
1. „ N i e r ozegrana“ czy „nierozstrzygnięta“? 

Zakorzenił się w  pismach polskich stały zwyczaj pisania: 
„Zawody piłką nożną skończyły się nierozegraną 1:1“ — 
albo jeszcze dosadniej : „rozegrano zawody, które skoń­
czyły się nierozegraną 1:1.

Należy mówić i pisać : „skończyły się nierozstrzy­
gniętą“.

2. „ W a c e k  pakuje w  b r a m k ę  p i e r w s z e g o  
g o a 1 a“ (patrz „Słowo polskie“ z 11 maja b. r., Nr. 191). 
„Goal“ znaczy po polsku: „bramka“. Zatem nie sposób 
„pakować bramkę do bramki“. — Razi wyrażenie : „pako­
wać“. Poprawnie byłoby : „wbił piłkę do bramki“ — 
„zdobył bramkę“ i t. p.

3. A m a t o r z y  — Cracovia 0:3 (0:1). Pociecha 
z pierwszego miejsca dla Amatorów niewielka, a dla pu­
bliczności bądź co bądź utrudnienie w  oryentacyi.

Czy nie lepiej : Cracovia — Amatorzy 3:0 (1:0)?
4. Off-side, m a r t w y  punkt. Gracz, stojący 

off-side (poza grą), nie może w  grze uczestniczyć. Nie 
wolno mu piłki dotykać, ani przeciwnikowi, czy grze 
w  czemkolwiek przeszkodzić. Musi się od gry wstrzymać, 
w  przeciwnym razie może być ukarany.

Te względy przemawiają za przyjęciem wyrazu : — 
„bramkę zdobyto z martwego punktu, więc sędzia jej nie 
policzył“, — „gracz stał na (w) martwym punkcie“. Oczy­
wiście co innego jest punkt, w  znaczeniu „goal zdobyty“ 
i punkt karny.

Lokomotywa czy rower, w  przypadku t. z. „martwego 
punktu“ osi kół, muszą się podobnie jak gracz „off-side“ 
wpierw cofnąć, żeby potem módz ruszyć naprzód.

K. M. K.

Karpackie Towarzystwo Narciarzy 
w sezonie 191 3j 1914.

Schroniska. Ruch wycieczkowy sezonu koncen­
trował się oczywiście w  Sławsku. W  schronisku gruntow­
nie przed sezonem odświeżonem i po zaprowadzeniu sze­
regu praktycznych inwestycyi — nocowało 735 członków 
i gości K. T. N. Dla uprzyjemnienia długich wieczorów 
wprowadzono różne gry towarzyskie, a w  czasie zawodów
0 mistrzostwo Karpat, dla wygody członków i publiczno­
ści funkćyonował w  schronisku bufet, urządzony przez 
restauratora z Ławocznego. Celem ułatwienia zwiedzania 
innych części Bieszczad, uzyskało K. T. N. od kolonii wa­
kacyjnej kolejarzy w  Tuchli, dom na schronisko dla nar­
ciarzy. W  schronisku tern, posiadającem z górą 12 łóżek, 
nocowało w  ciągu sezonu 54 członków K. T. N.

Zniżki kolejowe. Członkowie Koła przemyskiego
1 zamieszkali w  Stryju, wskutek starań K. T. N. otrzymali 
od c. k. Dyrekcyi kolei państwowych we Lwowie z tych 
miejscowości bezpośrednie zniżkowe powrotne bilety do 
Sławska, które nabywać można w  Przemyślu w  biurze 
miastowem „Fortuna“, w  Stryju u p. R. Troszoka, Fredry 
Nr. 6. Nadto uzyskało K. T. N. od tejże Dyrekcyi na urzą­
dzone przez siebie dnia 15 lutego zawody o mistrzostwo 
Karpat, specyalny pociąg do Sławska.

Kinematograf.  Usilnym zabiegom K. T. N. należy 
zawdzięczyć przyjazd do Sławska w  dniach 18 — 21 sty­
cznia operatora firmy Braci Pathe, p. Wintersteina, który 
podczas kursu kap. Bilgeriego porobił mnóstwo zdjęć ki­
nematograficznych, tak z tego kursu i ćwiczeń narciar­
skich, jak uroczystości Jordanu i t. d. Ze zdjęć tych 
przygotowano dwie serye p. t. „Dziennik Pathćgo“ i „Sporty

R. Gliniecki i S-ka
Magazyn broni i Pracownia rusznikarska
Poleca broń myśliwską najdokładniej ostrzelaną z fabryk angielskich,belgijskich,francuskich i krajowych. 

Przybory myśliwskie w  wielkim wyborze. Przybory do szermierki■

— rrrrr UJła5na pracownia przyjmuje wszelkie reperacye —

Dla Członków Tow. sport. 
10% opustu.

REDAKCYA 
I ADMINISTRACYA: 

Kraków 
Plac Szczepański 7.

Cena pojedynczego numeru 20 hal.
W  Królestwie Polskiem 15 kop. —  W  Księstwie Poznańśkiem 20 fen. 
W  prenumeracie: rocznie. . . 12 koron —  12 marek —  8-—  rubli

półrocznie. 6 „ -  6 » —  4-—  »
kwartalnie . 3  „ —  3 „ —  2-—  „

D o  nabycia w e  wszystkich agencyach i trafikach.

Zastępstwo na Lwów :
Biuro dzienników i ogło­
szeń Karola Buchstaba 
ul. Karola Ludwika 21. 

Nadesłane po 60 h. za wiersz 
petitowy.



Koło Cyklistów młodzieży szkół średnich.
P o d  szkołą w  Bartatowie. Fot. Miinzer

zimowe w  Karpatach“, czem godnie zaprezentowane zo­
staną za granicą polskie narciarstwo i Karpaty.

Sędziowie. Dla organizacyi przedsięwzięć sporto­
wych powołało K. T. N. do życia Komisyę sportową, zło­
żoną z kilkunastu członków, z której z kolei utworzono 
stałe kollégium sędziów. Skład jury, złożony z pp. Zdzi­
sława Řitterschilda, inż. Maksymiliana Dudryka, Stanisława 
Mendy, Jana Jarzyny, Władysława Fuchsa i z Krakowa 
p. Inż. Aleksandra Bobkowskiego, zatwierdzony został 
przez Austryacki Związek narciarski i wprowadzony na 
listę oficyalną sędziów tegoż Związku.

Biuletyny. Utrzymaniu ciągłego kontaktu z górami 
i oryentacyi o stanie śniegu zadośćuczynić, były powołane 
t. zw. biuletyny śniegowe, które K. T. N. co tydzień otrzy­
mywało ze Sławska i z Czarnohory z Zawojeli i z kolei 
ogłaszało je w  dziennikach, wywieszało w  lokalu Towa­
rzystwa i magazynach sportowych.

Odczyty. Ideowo-teoretycznej działalności K. T. N. 
poświęcone były wieczory środowe, które doborem tema­
tów i nazwiska prelegentów ściągały zawsze licznych 
słuchaczów, ponadto służyły jako łącznik towarzyskiego 
współżycia członków Towarzystwa ze sobą. Od początku 
sezonu odbyły się następujące zebrania:

19 listopada, Inż. M. Lerski : O samotnych wycieczkach 
w  Tatrach.

26 listopada, K. Tobiczyk: Nowe drogi w  Czarnohorze.
3 grudnia, L. Worosz: Szkoła alpejska czy norweska.
10 grudnia, Radca K. Lubieniecki: O wyekwipowaniu 

turystycznem.
17 grudnia, Prof. R. Wacek: O podróży na rowerze 

przez Pireneje i Alpy.
14 stycznia, Inż. M. Dudryk: Wieczór przeźroczy 

z kursów alpejskiego i Obećedera.
28 stycznia, Dr. F. Kossowicz: Kobieta a narty.
4 lutego, Dr. F. Smoluchowski: Wycieczki zimowe 

w  Alpach.
11 lutego, K. Tobiczyk: Karpaty wschodnie w  zimie.
18 lutego, Dr. W. Skórczewski: Zima w  Tatrach.
25 lutego: Wieczór przeźroczy z kursu Bilgeriego.
4 marca, Inż. M. Dudryk: Gorgany w  żimie.
12 marca: Wieczór przeźroczy z zawodów o mistrzo­

stwo Karpat.
W y k ł a d y .  W  przeddzień urządzanych kursów od­

były się również trzy wykłady, a to: 22 grudnia 1913 dla 
uczestników kursu alpejskiego; 2 stycznia 1914 dla ucze­
stników kursu Oberedera; 17 stycznia 1914 dla uczestni­
ków kursu Bilgeriego.

Na powyższych odczytach i wykładach, ilustrowanych 
nadto doborowemi zdjęciami fotograficznemi, których prze­
sunięto na ekranie w  sumie z górą 690 sztuk, stwierdzono 
obecność 786 osób, członków K. T. N. i wprowadzonych 
gości. Ilość słuchaczów na jednem zebraniu waha się od 
35-70.

Z turystyki i krajoznawstwa.
Inauguracyjna wycieczka statkami do Tyńca, urzą­

dzona w  dniu 8 maja przez Sekcyę krajoznawczo-tury­
styczną Akademickiego Związku Sportowego w  Krakowie, 
powiodła się doskonale.

Przy pięknej pogodzie wyruszyły z przystani na Gro­
blach statki „Wawel“ i „Goplana“ — wypełnione do 
ostatniego miejsca publicznością, wśród których zauwa­
żyliśmy miłych gości z słowiańskiego „jugu“: ks. Dra Le- 
narda z Lubiany, pp. Jandrica i kilku innych z Chorwacyi. 
Statki, eskortowane przez dzielnych wioślarzy Sekcyi 
wioślarskiej A. Z. S. w  swoich miłych (białe kostyumy, 
i czerwona czapeczka) sharmonizowanych przedziwnie 
z tłem — posuwały się wolno w  górę rzeki, wymijając 
płynące galary. Burzę oklasków wywoływały zręczne 
ewolucye łodzi A. Z. S., w  których sześciowiosłówka 
„Szelma“ (znana ze zwycięstwa na jubileuszowych rega­
tach w  Krakowie w  r. 1910), pod wytrawnym sterem 
p. Mostowskiego, prezesa Sekcyi, prym trzymała. Tym­
czasem statki przesunęły się około Srebrnej góry z wie­
jącym klasztorną ciszą i zadumaniem eremem 00. Kame- 
dułów i minęły olbrzymie meandry Wisły, znane pod nazwą 
„Koła tynieckiego“. W  niedługą chwilę potem zarzucono 
kotwicę u stóp tynieckiego opactwa, którego dumnie 
w  górę strzelające ruiny, wspaniałe dziś jeszcze w  swojem 
opuszczeniu, stanowiły cel wycieczki.

Przez obronną bramę klasztorną i w  dawnym domu 
opackim, dostali się uczestnicy wycieczki na obszerną 
platformę, skąd rozpoczęto zwiedzanie ruin i utrzymanych 
dziś jeszcze zabudowań pod kierunkiem znanego znawcy 
zabytków okolic Krakowa, Dra Franciszka Kleina.

Po zwiedzeniu imponujących ogromem i pięknością 
położenia ruin, rozległ się wnet sygnał ze statków nawo­
łujący do odjazdu.

Niebawem ruszyły parowce, znów w  otoczeniu licz­
nych łodzi, w  powrotną drogę do Krakowa, gdzie doje­
chano na 8 wieczór, uwożąc wspomnienia z mile spędzo­
nych chwil. S S.

Z piłki nożnej.
Polski Związek Piłki Nożnej.

Posiedzenie z dnia 11 bm. Uznano na podstawie zda­
nych przed Komisyą P. Z. P. N. egzaminów sędziowskich 
pp. A. Konkiewicza i A. Obrubańskiego, sędziami związ­
kowymi i przydzielono ich do Kolegium krakowskiego. 
Przyjęto do wiadomości protokół Komisyi z oględzin boisk 
krakowskich, na których mają być rozegrane tegoroczne 
zawody o mistrzostwo klasy I., poruczając jej dopilnowa­
nie stwierdzonych braków do dnia 21 bm., oraz utworzono 
w  tym samym celu Komisyę dla boisk lwowskich. Gracza 
„Pogoni“ lwowskiej Piotra Fichtla, za grę w  klubie „Ama­
torzy“ dyskwalifikuje się po dzień 1 czerwca br., Klub 
„Amatorzy“ za użycie tego gracza do swoich zawodów, 
na 10 K kary. Kluby I. klasowe lwowskie nie mogą w  dn. 21 
urządzać zawodów swych pierwszych drużyn, dzień ten 
bowiem pozostawia się klubom drugoklasowym do dyspo- 
zycyi, w  dniu zaś 7 czerwca, jako dniu zawodów Lwów — 
Krakóvz, nie może żaden z Klubów związkowych we Lwo­
wie urządzać jakichkolwiek zawodów. Dla .ułożenia dru­
żyny reprezentacyjnej Krakowa, wyznacza się osobną Ko­
misyę pod przewodnictwem wiceprezesa P. Z. P. N. Dra 
Jachimeckiego, drużynę lwowską ułoży Komisya sportowa 
Związku. Sprawozdanie delegata do A. Z. F. w  Wiedniu 
p. Rosenstoka, przyjęto do wiadomości. Za wzorowe pod 
każdym względem przeprowadzenie zawodów związko­
wych w  dn. 3 bm., wyraża Zarząd Klubom i graczom, 
którzy jakikolwiek udział w  nich na polecenie P. Z. P. N. 
wzięli, uznanie i podziękowanie.

Aus try a c ki  Związek'Piłki No ż n ej. Posie­
dzenie z dn. 21 maja br.

Następujące kluby, przedstawione przez P. Z. P. N., 
zostały przyjęte; K. Ś. „Kresy“ z Tarnopola, K. S. „Ama-



torzy“ ze Lwowa, K. S. „Sparta“ z Krakowa i K. S. „Ma­
raton“ ze Stanisławowa.

Również przedstawione przez Niem. Z. P. N. dla 
Moraw i Śląska, zostały przyjęte: K. S. „Hakoah“ i K. S. 
„Germania“ z Bielska, Niem. K. S. „Biała“ z Białej, K. S. 
„Lipnik“ z Lipnika koła Białej.

Protest K. S. Sturm z Gracu, przeciw zdyskwalifiko­
waniu gracza H. Stieglera, został częściowo załatwiony, 
mianowicie dyskwalifikacyę do 12 sierpnia zmniejszono do 
30 czerwca.

Graczom reprezentacyi Austryi prżeciw Węgrom, wy­
rażono podziękowanie i uznanie.

Kombinowaną drużynę z Rapidu, Wafu i Wacu, ma­
jącą grać przeciw angielskiej drużynie w  oba dni Zielo­
nych Świąt, przyjęto, natomiast odrzucono kombinowaną 
drużynę Wacu i Wafu na dzień 24 maja br.

Przyjęto sprawozdanie kasowe z zawodów repr. 
Austro — Węgry, z którego wynika, iż dochód wynosił 
34.335*60 kor., rozchód 10.218*49 kor., czysta pozostałość 
24.117*11 kor. Biletów sprzedano 19.005, wolnych wstępów 
wydano 622.

Dolno-austr. Zwi ą ze k  Piłki nożnej. Za­
wiadomienie z posiedzenia dnia 29 kwietnia b. r.

Do międzymiastowych zawodów Wiedeń — Opawa za­
twierdzono następujący skład : Desnohlidek — Jetzinger, 
Duszek - Kajer, Lustig, Kiirner — Ehrlich, Ponleitner, Bizan, 
Swatosch, Richter.

Rekurs w  sprawie zwolnienia z kary K. S. Rapid 
z dnia 22 kwietnia uwzględniono i graczowi J. Haglerowi 
darowano resztę kary.

Wiedeńskiemu klubowi W. A. F. odmówiono użyczenia 
gracza z Herthy Feinbócka, aby tenże grał w  Budapeszcie 
dnia 3 maja.

A. K. Ober St.-Veiter udzielono subwencyi 200 kor.
Postanowienia komisyi dla spraw karnych i meldun­

kowych :
Z powodu powtórnego doniesienia zdyskwalifikowano 

do 11 maja : Strobla H., Bewegung i G. Lubicha, Lyon.
Za niesportowe zachowanie się otrzymali naganę : 

Fabian Robert, W. Sportklub, Schwarz, F. O. S. C.
Za tożsamo, upomnienie : A. Klaushofer, Helfrot.
Za wystawienie nieuprawnionych graczy otrzymał 

upomnienie Simmering.
Z powodu powtórnego doniesienia otrzymał naganę : 

Blue Star, Fav. A. C.
Za nieuprawnioną grę zdyskwalifikowano do 22 maja 

gracza Fr. Krizeha ze Sturmu.
Za wystawienie nieuprawnionego gracza ukarano 

W. A. F. kwotą 80 kor. kary.
Za nieuprawnioną grę w  innym klubie zdyskwalifiko­

wano do 11 maja Feinböcka (Hertha). Równocześnie 
wzywa się K. S. Hertha, aby dotrzymała zobowiązania 
względem Feinbócka i uwolniła go z dniem 29 marca.

S p r a w o z d a n i e  z po si edzeń ia z d. 6 maja 
b. r. Wyrażono podziękowanie i uznanie drużynie wie­
deńskiego teamu, który grał 3 b. m. przeciw teamowi 
Opawy.

Udzielono pozwolenia gry na 10 b. m. graczowi 
Mateuszowi Wancurze.

Rekurs co do wymiaru kary F. A. C. z 5 b. m. 
uwzględniono i zmniejszono karę graczowi F. Porakowi, 
zawieszoną nad nim do 15 b. m.

W  każdą niedzielę, począwszy od 17 b. m. jako go­
dziny początkowe matchów wyznaczono godzinę 3-cią 
i 5-tą.

Postan owi en ia  komiyi karnej i m e l d u n ­
kowej. Za niesportowe zachowanie się otrzymał gracz 
Otto Politzer K. S. Hakoah, upomnienie. Za podwójne 
zameldowanie zdyskwalifikowano Oskara Wolfa z Flo- 
risdorfu do 18 maja b. r.

Galicya.
Cra co v i a — U n i o n  5:0 (3:0) i 7:0 (1:0). Przez 

dwa dni urządził K. S. „Cracovia“ zawody piłką nożną 
z pierwszoklasową drużyną berlińską „Union“. Klub ten 
w  obecnych rozgrywkach o mistrzostwo pierwszej klasy

w  Berlinie, stoi na czwartem miejscu. Gracze tego Klubu 
występowali, jako reprezentatywni w  zawodach Berlina 
z Wiedniem i innemi reprezentacyami. Np. Schwarzer 
znajduje się stale w  reprezentatywnych drużynach Ber­
lina, jako lewy obrońca. Ostatniej niedzieli grał w  repr. 
Berlina przeciw repr. Paryża.

Skład drużyny „Union“ : Peek — Falk, Schwarzer — 
Sühring, Bloch, Józewski I. — Amsei, Józewski II., Höck­
mann, Blitzner, Pisara.

Skład „Cracovii“ zwykły ; jedynie w  drugim dniu 
grał w  miejsce Trauba z pomocy, Styczeń z Cracovii rez.

Wielką niespodziankę zgotowała Cracovia swem zwy­
cięstwem nad drużyną berlińską. Zwycięstwo to było nie­
spodzianką nawet dla stałych bywalców.

— Gdzież tam Cracovia mogłaby wygrać z I-klas ową 
drużyną berlińską. Bardzo dobrze byłoby, gdyby wyszła 
„na czysto“. Przecie berlińczycy stoją prawnie na równi 
z wiedeńskimi, a kluby wiedeńskie przeważnie wygrywają 
z Cracovią. — Takie mniej więcej zdania dały się słyszeć 
na trybunach.

Lecz zwyciężyła Cracovia! A  jakąż sromotną klęskę 
ponieśli berlińczycy! I znowu w  gazetach niem. stereoty­
powo będą pisać: „z wieloma z rezerwy“.

Drużyna berlińska naogół przedstawiła się dobrze. 
Gracze smukli, fizycznie rozwinięci, biegają dobrze, kom­
binują nieźle, technikę t. zw. niemiecką mają dobrze w y ­
robioną.

Bramkarz niezbyt uważny. Obrona dobra, choć chwi­
lami nienaturalna. Pomoc słaba, napad dobrze kombinuje, 
lecz strzelać nie umie zupełnie. Z wyjątkiem lewego skrzy­
dła (Pisary) i środka (Hóckmanna), którzy grali bardzo 
dobrze, reszta napadu, prócz kombinacyi, wykazała brak 
decyzyi w  ważniejszych momentach.

Cracovia grała dobrze. Szczególniej obaj obrońcy 
Cracovii i znakomity obecnie bramkarz.

Przebieg gry : Zaczynają grę goście. W  pierwszej 
chwili zdawało się, że Union będzie miał przewagę, gdyż 
silnie zaatakował biało-czerwonych. Wkrótce jednak gra 
dosyć powoli, przenosi się na boisko gości, gdzie w  krót­
kich odstępach czasu „Cracovia“ zyskuje 3 kornery. Przy 
trzecim kornerze trwa chwilę niezdecydowana walka. Lecz 
korzysta z tej chwiii środek napadu, Kowalski, który 
głową robi pierwszą bramkę w  16 m., nagrodzoną 
hucznymi oklaskami. Niedługo potem strzela Ziemiański 
do bramki gości, gdy Falk, prawy obrońca, przewracając 
się, dotyka rękoma piłki. Śędzia dyktuje rzut karny, który 
strzela Wiktor, czem biało-czerwoni zyskują 2-gą bramkę 
w  21 minucie. Berlińczycy chcąc powetować przegraną, 
zaczynają silnie atakować. Następuje dosyć zacięta gra 
i goście kilkakrotnie nawet groźnie zaatakowali bramkę 
Cracovii. Tu ujawniła się bardzo ładna gra lewego skrzy­
dła niebieskich (Pisary), jakoteż prawej pomocy i obrony 
„Cracovii“. Piłka jednak przelatuje na stronę gości. Gra 
toczy się dalej ze zmiennein szczęściem. Wtem otrzymuje 
piłkę Borowski, objeżdża z nią pomoc, obronę i w  40 mi-

K. S. Warta I. w  Poznaniu. Fot. Wroniecki.



Z pięcioboju nowicyuszów urządzonego przez I. L. K. S. »Czarni« we Lwowie i o maja.
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nucie strzela bardzo ładnie 3-cią bramkę. Do pauzy 
utrzymuje się stosunek 3:0 na korzyść „Cracovii“.

Po pauzie gra się więcej ożywiła. Goście atakują na­
wet niebezpiecznie, „Cracovię“. Pisara (po pauzie lewy 
łącznik) ślicznie strzela do bramki „Cracovii“, lecz Sulima, 
nadzwyczaj przytomny, chwyta piłkę, gdy nadlatuje jeden 
z niebieskich, chcąc go wepchnąć do bramki; ten się zrę­
cznie usuwa i zamiast piłki z bramkarzem, wjeżdża do 
bramki nogami berlińczyk. Śmiech i brawa dla Sulimy 
wśród publiczności. Niedługo, bo w  8 m. strzela Jałowie­
cki do bramki; bramkarz wprawdzie chwyta piłkę lecz 
niebyt pewnie, gdyż piłka potoczyła się do bramki. Nastę­
pną w  15 m. strzela Kowalski w  sam róg ostatnią, uzna­
ną bramkę. Wprawdzie niedługo potem strzela Poznański 
jeszcze jedną bramkę, lecz piłka dziwnym sposobem zna­
lazła się na siatce. Było możliwem przedostanie się piłki 
na wierzch, gdyż znalazł się otwór w  siatce, ale wobec 
szybkości, z jaką piłka wpadła do bramki, sędzia mógł 
tego nie zauważyć.

Przy końcu gry „Cracovia“ trochę lekceważyła sobie 
przeciwnika. Odpierała ataki, sama przeprowadziła kilka 
lecz już bezskutecznych. Pierwszy dzień zakończył się 
porażką berlińczyków.

Sędziował dobrze p. Jacheć.
Stosunek kornerów 10:6 na korzyść „Cracovii“.
Przed zawodami głównemi odbyły się zawody: Cra­

covia III — Ż. K. S. Młodość 8:1 (6:1). Sędziował p.Lust­
garten.

W  drugim dniu zawodów spodziewano się przynaj­
mniej nierozegranej, tłumacząc przegraną zmęczeniem 
gości. Tymczasem i w  tym dniu goście ponieśli sromotną 
klęskę. Wprawdzie na ich usprawiedliwienie można to 
dodać, iż goście grali prawie przez cały czas w  10-ciu. 
Lecz w  tym dniu berlińscy goście pokazali w  całej pełni 
swą zarozumiałość i butę. Myśleli, że na sam ich widok 
krakowscy footbaliści ulegną, tymczasem stało się prze­
ciwnie. I nic dziwnego, że przegrawszy w  pierwszm dniu, 
chcieli w  drugim, jeżeli nie sztuką, to przynajmniej fizy­
czną przewagą odnieść zwycięstwo.

Grę rozpoczęli goście ostrym atakiem w  stronę Cra­
covii. Zaraz jednak z początku ujawniła się ich brutalność. 
Prawy pomocnik Cracovii (Traub) wybijając zręcznie piłkę 
zderzył się z lewym skrzydłowym (Pisarą). Ten ostatni 
uderzając z impetem w  piłkę, uderza w  goleń przeci­
wnika (zapewne nieumyślnie!? przyp. zecera), kładąc go 
momentalnie na ziemi. Wyniesiono bezprzytomnego zboiska, 
wraz ze złamaną kością goleniową. Przykry ten wypadek 
oddziałał ujemnie tak na samych graczy, jakoteż i publi­
czność. W  niedługiej chwili podjęto grę na nowo. W  miej­
sce Trauba wszedł Styczeń z rezerwy, który grał już 
w  zawodach poprzedzających zawody główne, przez co 
też nie mógł wcale zastąpić swego poprzednika.

Niemcy zaczynają grać coraz brutalniej, tak, że sędzia 
zmuszony jest dawać coraz więcej wolnych rzutów na 
korzyść Cracovii. W  niedługiej chwili, kiedy napad Cra­
covii znajdował się pod bramką gości, prawy ich obrońca

(Falk) chwyta środkowego napasnika (Kowalskiego) przy­
trzymując go nogami. Sędzia dyktuje rzut karny, strze­
lony przez Wiktora w  20 m. Obrażona duma niemiecka 
wypowiada przez usta Falka pod adresem sędziego nie­
zbyt parlamentarne wyrazy. Wobec tego sędzia wyklucza 
go z gry. Ze „sympatyi“ zeszedł z boiska również lewy 
łącznik Blitzner; po pauzie jednak powrócił! Goście do 
pauzy grają w  dziewięciu, z tego trzech gra w  napadzie. 
Do pauzy 1 :0 na korzyść Cracovii.

Po pauzie było tempo nadzwyczaj żywe. Bramkarz 
„Unionu“ był literalnie zarzucany strzałami „Cracovii“. 
W  niedługim czasie, bo już w  5 m. strzela Jałowiecki 
drugą bramkę. Następuje znaczniejsza przerwa. Goście 
grają w  tempie, jednak ataki przeprowadzają słabo, bez 
jakiejkolwiek kombinacyi (może dlatego, że grali w  czte­
rech). W  30 m. strzela Jałowiecki bramkę, a następnie 
w  44 m. Ziemiański z pomocy czwartą. Następnie w  36 
m. Poznański przez zręczne obejście pomocy i obrony 
piątą, w  41 m. Borowski a w  43 Jałowiecki z podania 
Kowalskiego.

Sędziował bardzo przytomnie p. Lustgarten.
Stosunek kornerów 7:0 na korzyść Cracovii.
Zawody główne poprzedziły zawody Cracovii rez. -- 

Makkabi 4:0 (0:0). Gra była ładna, tempo żywe. Sędzio­
wał p. Woj akowski. Star.

Dalsze sprawozdania z piłki nożnej na str. 11.

Pozakrajowe.
Wiedeń.

W, A. F. — R a p i d  1:1 (1:1). Zawody o mistrzo­
stwo. Gra nadzwyczaj interesująca. Obie strony wysilały 
się nad zdobyciem decydującego goala. Lecz ani jedna, 
ani druga strona nie miała decydującej przewagi. Grę 
rozpoczął Rapid i w  8 m. uzyskał pierwszą bramkę przez 
Krzala. Lecz w  następnej już minucie Waf uzyskuje wy­
równującą bramkę przez Neubauera. Pauza 1:1. Po pau­
zie Waf silnie atakuje przeciwnika, lecz obrona Rapidu 
skutecznie odpiera ataki. Momentalnie piłka przenosi się 
z jednej strony na drugą. Mimo chwilowej przewagi 
Wafu, tenże nie uzyskuje już więcej punktów z powodu 
słabej gry Fischery, Z Rapidu grali dobrze Dietrich i Ha- 
gler, z Wafu Heinzl i obaj Tekusche. Sędziował Retschury,

Rezerwy: Rapid — W, A. F, 7:1,
A m a t o r z y  — Spo rtklub 3:1 (0:0). Zawody 

o mistrzostwo na nowym placu sportowym Amatorów. 
Po raz trzeci wied. Sportklub został pokonany w  zawo­
dach o mistrzostwo. Do pauzy mimo obopólnych wysił­
ków nie osiągnięto żadnego rezultatu. Jednak stroną ata­
kującą był Sportklub, Amatorzy zawdzięczają jedynie 
obronie nierozstrzygniętą do pauzy. Po pauzie jednak 
Amatorzy górowali jednak stanowczo nad Sportklubéin, 
W  niedługiej chwili strzela Bayer pierwszą bramkę a dwie 
minuty później Baumann drugą bramkę. Sportklub jedyną 
bramkę uzyskał przez Miillera z kombinacyi Duschek-



Braunsteiner. Przed samym końcem gry uzyskali A m a ­
torzy trzecią bramkę, strzeloną przez Bayera. Sędziował 
Meisl.

Ru do l f sh ü g e l  — W. A. C. 2:1 (2:0). Zawody 
o mistrzostwo. Zwycięstwo Rudoflshüglu było niespo­
dziankę. Mimo technicznej przewagi Wacu, Rudolfshügel 
przed pauzą osiągnął dwie bramki, strzelone przez Pa- 
tzelta i Morawetza. Po pauzie również przewagę miał 
Wac, lecz wobec silnej obrony Rudolfshüglu, osiągnął 
tylko jedną bramkę strzeloną przez Hagera.

Sędziował Andres.
Rezerwy: Rudolfshügel — W. A. C. 2:1.
V i e n n a — Sim me r in g  5:0 (1:0). Zawody między - 

klubowe. Simmering grał z dwoma z rezerwy. Przed 
pauzą Vienna uzyskała jedną bramkę. Po pauzie z po­
wodu wykluczenia z gry Swatoscha I. Simmering grał 
w  10-ciu. Sędziował Schmiedt.

W a c k e r  — O ber  St, We i t  2:1 (2:1).
Hakoah — Donaustadt 1:1 (1:0).

Czechy.
Praga. Slavia — Slavia (z Berna) 2:0.
D. F. C. rez. — Stockerauer 2:0.
Karlsbad, Sturm (z Pragi) — F. K. Kaslrbad 2:1,
Cieplice. F. K. Teplitzer — Meteor Winohrady 

(Praga) 3:0.
Pilzno. Sparta (z Pragi) - Cesky Lew 8:3,
Olympia — Union 2:0.
Pardubice. K, S, Pardubice — K. S. Smíchov 1:0.
Kolin. K, S. Koiin — Union Ż, 3:1.
Kladno. Viktoria Ż. — K. S, Kladno 6:1.
Z a w o d y  reprezentacyjne. Na placu sporto­

w y m  Sparty w  Pradze, odbyły się w  sobotę dnia 16 bm. 
przy udziale 10.000 widzów pierwsze zawody reprezen­
tacyjne między „Deutscher Fussball Verband für Böh­
men“ a „Cesky Swaz Footballowy (Niemiecki Związek dla 
Czech a Czeski Związek).

Skład repr. niemieckiej : Guba (Sportbrüder Praga) — 
Hahn, Golze (Teplitz) — Tommy (Sportbrüder Praga) Fi­
scher, Münzenberg (Teplitz)-Steiner (Sportbrüder Praga), 
Loevenstein, Jordan Mühlstein (Karsbad), Ossy (Sportbrü­
der Praga).

Skład repr. czeskiej : Klapka (Viktoria-Z.) — Stainer 
(Viktoria-Ż.), Ho jer (Sparta). - Cesky (Sparta), Fichta, 
Kada (Viktoria-Ż.) — Medek (Slavia), Prokop, Mysik (Vi- 
ktoria-Ż.), Vanik (Sparta), Bohata (Slavia).

W  repr niemieckiej było 4 graczy z D. Sportbrüder 
z Pragi, 4 graczy z Teplitzer F. K. z Cieplitz i 3 graczy 
z Karlsbader F. K. (w napadzie grał dawny gracz wied, 
Sportklubu Jordan).

W  repr. czeskiej było 6 graczy z Yiktoryi Żiżkov, 
3 graczy ze Sparty i 2 graczy ze Slavii. (W napadzie 
grał sławny Vanik).

Gra była nadzwyczaj ożywioną. Tempo nadane grze 
przez Czechów trwało niemal przez cały przeciąg czasu. 
Do pauzy żadna strona nie osiągnęła rezultatu, mimo

przewagi Czechów. Zasługą było bramkarza Guby, iż do 
pauzy Czesi nie osiągnęli żadnego rezultatu. Po pauzie 
nastąpiło wprost mordercze tempo, nadane przez Czechów, 
Obrona jakoteż bramkarz nie mogli odeprzeć licznych 
ataków i Czesi w  krótkich odstępach czasu robią trzy 
bramki, Reprezentacya czeska pobiła reprezentacyę nie­
miecką w  stosunku 3 :0.
Śląsk.

Bielsko. Wisła (z Krakowa) — B. B, S. V, 0:0. 
Z powodu silnego deszczu, boisko i tak z natury rzeczy 
złe, było do gry wprost niemożliwe. Gra na ogół prowa­
dzoną była Chaotycznie bez planu, trochę szczęścia z je­
dnej lub z drugiej strony a gra mogłaby byó rozstrzy­
gniętą. Wisła przestrzeliła w  pierwszej połowie karnego.

Poziom gry Bielska od czasu pobytu w  Krakowie 
nieco się poprawił, ale mimo to Wisła powinna była wyjść 
z matchu zwycięsko. Z Bielska wyróżnili się zawsze do­
skonały Reichel i dobry lewy łącznik; z Wisły wybili 
się Kowalski z pomocy, Adamski i A, O, z ataku i przy­
tomny bramkarz Salvator. Kornerów 6:0 na korzyść 
Bielska. Publiki ze względu na niepewną pogodę zebrało 
się niewiele. k
Węgry.

Budapeszt. Celtic - F. T. C. 2:2 (1:1). Przy 
udziale 20.000 widzów odbyły się w  Budapeszcie zawody 
między szkocką mistrzowską drużyną Celtic a F, T. C. 
W  5 m. Węgrzy uzyskują pierwszą bramkę, strzeloną 
przez Borbasa, Anglicy strzelają w  25 m. bramkę. Pauza 
1:1. Po pauzie obie strony uzyskały po jednej bramce 
z rzutów karnych. Sędziował Fehery.

Törekvés — U. T E. 9:0 (4:0).
33-er — Nemzeti 1:1 (1:1).
B. A. K. - B. T, C. 2:1 (1:0).
M. T. K. — Műegyetemi 9:3 (5:2).
Preszburg. Poszony T. C, — Rudolfshügel z Wie­

dnia (komb.) 3:2, Sędziował Daubek,
Zagranica.

Berlin. Burnley — Viktoria 2:1 (0:0), Anglicy 
zrobili obie bramki rzutem głowy, pierwszą w  18 drugą 
w  31 m. Bramkę dla Viktorii strzelił Horvath w  34 m.

M o n a c h i u m .  Bradford City — M. Männerturnve­
rein 9:1 (4 : 0). Z łatwością zwyciężyła drużyna angielska.

Lipsk. V. F. Bewegungspiele — Duisburger S, V, 
1 :0 (1: 0).

Nürnberg. S. V.Fürth — Ballspielklub (z Berlina) 
4:3 (2:3).

Wło ch y .  Stan klubów w  mistrzostwie Włoch : 
1. Casale, 6 gier 12 p., 2. Genua, 6 gier 7 p., 3. Interna­
tionale (Medyolan), 6 gier 7 p., 4. Juventus (Turyn), 6 gier 
6 p., 5 Vicenza, 6 gier 4 p., 6. Hellas 6 gier bez pun­
któw.

Ir un (Hiszpania). A. K. Bilbao — F. K. „Espana“ 
z Barcelony 2:1. — Mistrzostwo Hiszpanii zdobył A. K. 
Bilbao.

Belfast. Glentoran — Linfield 2 :0,

Z  matchu Cracovii-Union (z Berlina).
Przed bramką Cracovii. Przed bramką Unionu.



Anglia. Stan klubów o mistrzostwo I. Ligi: 1. Black­
burn Rovers, 38 gier 51 punktów, 2. Aston Villa, 38 g. 
44 p., 3. Midlesburg, 38 g. 43 p., 4. Óidban Atletik, 38 g. 
43 p., 5. W. Bromwich Albion, 38 g. 43 p., 6. Bolton 
Wanderers 38 g. 42 p., 7. Sunderland 38 g. 40 p., 8. Chel­
sea 38 g. 39 p., 9. Scheffield United, 37 g. 37 p., 10. Brad­
ford City, 37 g. 37 p., 11. Newcastle United, 38 g. 37 p. 
12. Manchester City, 38 g. 37 p., 13. Manchester United 
38 g. 36 p., 14. Burnley, 37 g. 36 p., 15. Everton 37 g. 
35 p., 16. Tottenham Hotspurn 38 g. 34 p., 17. Sheffield 
Wednesday, 38 g. 34 p., 18. Liwerpol, 37 g. 33 p., 19. Pre­
ston Nordh End, 38 g. 30., 20. Derby County, 38 g. 27 p, 

Kop enh ag a,  Repr. Danii — Repr. Holandyi 4: 3, 
Berno. (Szwaj cary a). Repr. Włoch — Repr. Szwaj- 

caryi 1:0 (1:0),
W  z a w o d a c h  o m i s t r z o s t w o  piłki nożnej 

w  Wiedniu, kluby pierwszorzędne osiągnęły następujące 
wyniki :

1. Rapid na 16 gier: 10 wygranych, 5 nierozegrane,
I przegrana — 25 punktów.

2. W. A. F. 15 gier: 9 wygr., 3 nieroz., 3 przegr. — 
21 punktów.

3. W. A. C. 17 gier: 7 wygr., 7 nieroz., 3 przegr. — 
21 punktów.

4. Sportklub 16 gier: 8 wygr., 4 nieroz., 4 przegr. — 
20 punktów.

6. Rudolfshügel 16 gier : 5 wygr., 5 nieroz., 6 przegr. — 
15 punktów.

5. Amatorzy 13 gier : 6 wygr., 2 nieroz., 5 przegr. — 
14 punktów.

7. Simmering 12 gier: 4 wygr., 3 nieroz., 5 przegr.—
II punktów.

8. Florisdorf 15 gier: 2 wygr., 5 nieroz., 8 przegr. — 
9 punktów.

9. Hertha 15 gier: 1 wygr., 6 nieroz., 8 przegr. — 
8 punktów.

10. Vienna 14 gier: 1 wygr., 2 nieroz., 11 przegr. — 
4 punkty.

Z lekkiej atletyki. Galicy a.
N o w y  rekord polski ustanowił w  niedzielę 

10 maja Stanisław Kucharz (Czarni). Osiągnął mianowicie 
w  trój skoku 13 m. 04 cm., poprawiając tern samem zna­
cznie dawny rekord Tauliczka z Pogoni (12 m. 61 cm.) 
Wynik ten budzi nadzieje, że Polacy, którzy piękne już 
osiągali rezultaty w  biegach, również i w  skokach, po­
trafią odegrać rolę na zawodach międzynarodowych. - 
Na przerwie matchu Czarni-Lechia urządzili Czarni w  celu 
propagandy sportu lekko-atletycznego bieg rozstawny 
100+200+400+800.

Do biegu stanęły dwie drużyny Czarnych podzielone 
w  ten sposób, aby żadna nie miała bezwzględnej prze­
wagi. Dzięki temu na każdym etapie rozegrały się ostre 
walki. Przebieg biegu był następujący: Steinhaus z I-szej 
drużyny zyskuje na 100 m. kilka metrów przed W. Za­
górskim, Kucharz jednak (drużyna II.) zdołał dobić i mi­
nąć Mikolaszka. Engel powiększa z początku wyrównanie 
drugiej drużyny, lecz uledz musi pod koniec finishowi 
Jakóbowicza, tak że Zagórski St. otrzymuje sztafetę pra­
wie równocześnie za Stawińskim. Między nimi rozpoczyna 
się ostra walka, którą wreszcie rozstrzyga dla drużyny I. 
Zagórski St. Czas 3:54-6. Czasy pojedyncze na 400 m. 
Jakubowicz 56 s., Engel 58 s., na 800 m. Zagórski St. 
2:17, Stawiński 2:18.

Pozakrajowe.
Z z a w o d ó w  lekko-atletycznych w  Pradze, 

urządzonych przez Spartę.
50 yard. 1. Ledecka 6 s., 2. Hromadka.
100 yard. 1. Hromadka 11+ s., 2. Placek, 3. Ledecka.
220 yard. 1. Ledecka 26+ s., 2. Jóska, 3. Mały.
440 yard. 1. Czerny 62 s., 2. Hübl (Sportbrüder),

3. Ruda.
880 yard. 1. Ruda 2 m. 21 s., 2. Czerny, 3. Hübl.

3000 m. 1. Fery 11 m. 6 +  s., 2. Sruta, 3. Brouda.
1 mila ang. 1. Samek 5 m. 263/s s., 2. Sterber, 3. Freu­

denberger.
Skok w  dal. 1. Morawec 539 cm., 2. Friedl, 3. Kozeny.
Skok w  wyż. 1. Morawec 150 cm., 2. Malik.
Rzut kulą. 1. Duda 975 cm., 2. Brichaczek, 3. Sasek.
T a d e u s z  Kirchner, członek I. L. K. S. „Czarni“, 

startował dnia 10 maja w  Celowcu na zawodach lekko­
atletycznych. Kirchner był pierwszym w  rzucie dyskiem 
35 m. 56 cm., drugi w  skoku w  wyż 150 cm., pierwszy 
w  rzucie kulą 10 m. 62 cm., trzeci w  skoku o tyczce 
2 m. 50 cm., oraz pierwszy w  rzucie oszczepem 35 m. 83 cm. 
Ogółem zdobył trzy pierwsze, jedno drugie i jedno trzecie 
miejsce, osiągając mimo tak licznych startów bardzo pię­
kne rezultaty.

M a k s y m i l i a n  W u d k i e w i c z ,  również członek
I. L. K. S. „Czarni“, startował 10 b. m. we Wiedniu 
na zawodach w  chodzie drogowym na 9 kim. na prze­
strzeni Sievering — Weidling i z powrotem i zwyciężył 
w  czasie 49 m. 20 s. Drugi Peter (Strassenbahner) 49 m. 55 s. 
Trzeci Müller (Simmeringer) 52 m. 20 s. Startowało 25. 
Piękne zwycięstwo.

M i ę d z y n a r o d o w e  z a w o d y  lekko - atletyczne 
urządza w  dniach 30 i 31 maja b. r. I. L. K. S. „Czarni“. 
Zawody te budzą wielkie zainteresowanie ze względu na 
spotkanie atletów polskich z niemieckimi i węgierskimi.

Program zawodów: 1. Skok w  dal. 2. Trój skok. 3. Skok 
w  wyż z m. 4. Skok o tyczce. 5. Bieg 100 m. 6. Bieg 
200 m. 7. Bieg 400 m. 8. Bieg 800 m. 9. Bieg 1000 m. 
(z wyłączeniem mistrzów i rekordsmanów). 10. Rzut dy­
skiem. 11. Rzut oszczepem. Na zawody te ofiarowali 
lwowscy miłośnicy sportu wartościowe nagrody honorowe.

Oficyalne z a w i a d o m i e n i e  Austr. Związku 
lekko-atletycznego.

K o m i s y a  sportowa.
Powszechna gazeta sportowa nie jest już organem

O. L. V.
Pozakrajowi atleci mogą w  Austryi startować jedynie 

z licencyą amatorską, która ma być okazaną zawsze przed 
zawodami kierownikowi meetingu. Kluby, które do tego 
przepisu się nie zastosują, ulegną karze pieniężnej.

Olimpijski komitet ogłosił w  pismach sportowych, ja- 
koteż dziennikach, iż Copeland został kierownikiem tren- 
ningów, które to kierownictwo nastąpiło w  porozumieniu 
Ö. L. V. z interesowanemi klubami placowemi.

Zwraca się uwagę na to, iż poszczególni atleci, którzy 
do igrzysk będą przeznaczeni przez powszechny komitet 
trenningowy O. L. V. i olimpijski, otrzymają karty legi­
tymacyjne, uprawniające do udziału w  trenningnch Cope- 
landa, także na tych placach, które nie należą do ich 
klubów. Interesowane kluby (Vienna, W. A. C., W. A. F., 
W. Sportklub), zobowiązane są do udzielenia szatni i umy­
walni do użytku odnośnym atletom, w  dzień trenningu 
Copelanda. Pierwszy kurs trenningowy Copelanda rozpo­
czął się już, następne kursa będą ogłoszone. Nowe wpisy 
na te kursa należy wnosić do Komitetu olimpijskiego, 
Wiedeń VI., Mariahilferstrasse 27.

Związek składa podziękowanie firmie Wilhelm Pohl, 
która przy sposobności swego 50-letniego jubileuszu, od­
dała do rozporządzenia Związkowi wartościową nagrodę 
honorową.

Uznano następujące rekordy : rzut oszczepem, chwyt 
środkowy : G. Krojer (W. Sportklub) 19 kwietnia b. r. 
45.96; rzut oszczepem, chwyt środkowy : K. Michl (W.A. C.) 
26 kwietnia br. 47.50.

K o m i s y a  dyscyplinarna. Uchwalono nastę­
pujące kary za zaniedbane terminy odwołania : w  Wie­
dniu międzynar. K  20, inne K  5 ; na prowincyi międzynar. 
K 10, inne K 2.

W  każdym powtónym wypadku podnosi się kara 
o taką sumę, jaka za to przekroczenie jest naznaczona, 
t. zn. klub, który meeting zapóźno odwołuje, ma się spo­
dziewać, iż wszystkie poprzednio poniesione kary za toż 
przestępstwo będą do nowych wciągnięte.



Atl. Klub Sportowy w  Gracu upomina się, z powodu 
niezameldowania obesłania meetingu, klubu nienależącego 
do Związku.

K o m i s y a  mee tingowa. Terminy zameldowania 
meetingów : Wiedeń : wiosenny i letni sezon (do końca 
sierpnia), posiedzenie w  styczniu. Sezon jesienny od wrze­
śnia, posiedzenie w  lipcu.

Prowincya : międzynar. meetingi dwa miesiące, inne 
większe widowiska 1 miesiąc, mniejsze (pojedyncze) za­
wody 48 godzin przed meetingiem.

Termin odwołania : międzynar. meetingi jeden mie­
siąc, inne 14 dni przed widowiskiem.

Z tennisu.
Austr. Z w i ą z e k  L a v n  - T e n n i s o w y  ogłasza 

na rok 1914 następujące turnieje: maj 19 wied. „Parklub“ 
międzynar., 27 wied. S. Kobenzl międzynar., 28 w  Trye- 
ście międzynar., 29 w  Insbrucku międzynar; czerwiec 
2 L. T. Klub w  Pradze międzynar., 6 Eislaufverein w  Wie­
dniu międzynar., 14 L. T. Klub w  Opawie lokalny, 21-go 
L. T. Klub w  Bernie (Morawy) międzynar., 25 w  Linzu 
lokalny, 27 w  Krakowie międzynar., 28 w  Budziejowicach 
lokalny; lipiec 11 w  Reichenbergu międzynar., 17 w Karls­
badzie międznyar., 22 w  Francensbadzie międzynar., 27 
w  Marienbadzie międzynar.; sierpień Bad-Aussee między­
nar., 12 Gosensatz międzynar., 14 Bad Hammer między­
nar. 20 w  Solnogrodzie międzynar,, 27 Baden-Helenenthal 
lokalny.

Wszystkie nie podane tutaj turnieje, nie zostały przez 
Austr. Z. L. T. zatwierdzone i udział w  takichże jest za­
kazany pod wykluczenien ze wszystkich krajowych i zd- 
krajowych turniejów.

Każdy członek Związku jest zobowiązany podać do 
wiadomości tegoż niezatwierdzone przez tenże turnieje.

Każde zawody tennisowe w  Austryi mają być podane 
do zatwierdzenia Związkowi z przedłożeniem odnośnych 
wniosków na 4 tygodnie, a najmiej na 14 dni przed roz­
poczęciem.

Wielkopolska.
Poznań. Wydział K. S. „Warta“, otworzył Sekcyę 

tennisową. Zarząd tworzą : Tadeusz Gąsiorowski, przew., 
Maryan Beym, sekretarz i skarbnik. Członków Sekcya 
liczy 20. Boisko własne znajduje się w  ogrodzie Colum­
bii przy drodze dembińskiej. Adres do S. T. K. S. „Warta“: 
Maryan Beym, Pozuań (Posen), Viktoriastr. 18. Boisko 
i lokal : Ogród Columbia, przy drodze dembińskiej.

Z kolarstwa.
Oddział kolarski „Sokoła“ podgórskiego zało­

żony został w  r. 1903. Pierwszym naczelnikiem był druh 
Franciszek Lenartowicz, który przez 10 lat pełnił tę go­
dność z korzyścią dla Oddziału.

Obecny Wydział tworzą druhowie: Tadeusz Moskal, 
nacz., Bolesław Kotas, zat. nacz., Józef Kobos, kapitan, 
Wincenty Rogowski, zast. kapitana, Kazimierz Zralski, 
sekr., Kasper Nowak, del. do Wydziału Tow. „Sokół“. 
Oddział liczy obecnie 20 członków, posiada osobny lokal 
w  gmachu „Sokoła“ w  Podgórzu, ul. Sokolska. Godłem 
jest koło zębate (przenośnia) ze sokołem w  pośrodku. 
Umundurowanie Oddziału, stanowi sokoli mundur połowy 
i biała czapka z opaską niebiesko-siną. Członkowie Od­
działu pełnią służbę wywiadowczą przy stałej drużynie 
polowej „Sokoła“. W  każdą niedzielę organizuje Oddział 
wycieczki w  okolice Krakowa. W  roku 1914 uchwalono 
urządzić wyścigi, a mianowicie jedne w  lecie, drugie 
w  jesieni, dokładny termin zostanie oznaczony i podany. 
Prócz tego odbędzie się wycieczka okrężna 100 kilom.; 
uczestnicy otrzymają pamiątkowe żetony.

P ie r ws z e  w  t ym  sezonie wyścigi cyklistów 
urządzone przez K. K. C. M. odbyły się w  dniu 17 b. m.

na szosie mogilskiej. Jakkolwiek pogoda sprzyjała a na­
wet była idealną dla wyścigów, to jednak zachmurzone 
od rana niebo oraz ciągłe deszcze w  ubiegłym tygodniu 
odstraszyły wielu współzawodników, a skutkiem tego 
i programowa ilość biegów musiała być zredukowaną.

Wyniki zaś były następujące :
I. Bieg otwarcia na 8 klm. : 1. Łowczyński 16 m. 375 s. 

2. Guojek 16 m. 7 s. i 3. Kuzia 18 m. 30 s.
II. Bieg nowicyuszy na 5 klm.: 1. Sykutowski 15 m.

144/s s. 2. Dolo 15 m. 33Vs s.
III. Bieg K. K. C. M. na 10 klm. : 1. Łowczyński 23 m.

32 s. 2. Gnojek 23 m. 321/ö s.
IV. Bieg „ogólny“ na 6 klm.: 1. Łowczyński 12 m. 

Engelmann 12 m. 252/s s. Kuzia 13 m.
Wieczorem odbyło się rozdanie nagród zwycięzcom 

w  lokalu Klubu, przy ul. Wiślnej.
Jazda d y s t a n s o w a  Bordeax — Paryż. W  jeździe 

dystansowej, długości 591 kim., pierwsze 400 kim. liczni 
współzawodnicy jechali prawie że wspólnie. Dopiero po 
ujechaniu 400 kim. zaczęła się rozstrzygająca walka. Pierw­
szy przybył Deman w  21 godz. 11 min. 39 sek., przed 
Buyssem i Banhouwaertem.

Z wioślarstwa.
W e  c z w a r t e k  21 bm. S. W. Akad. Z. Sport, urzą­

dza uroczyste otwarcie przystani, połączone z chrztem 
nowych łodzi. Po otwarciu wycieczka statkami do Tyńca.

T o w a r z y s t w o  wioślarskie powstało w  Prze­
myślu, dzięki zabiegom kilku jednostek. Towarzystwo to 
zamówiło już kilka łodzi sportowych w  fabryce Murany’ego 
w  Krakowie i rozpocznie swą działalność zaraz po nadej­
ściu tych łodzi. Uzyskano też miejsce nad Sanem na przy­
stań i szopę od gminy. Adres nowego Towarzystwa wio­
ślarskiego : Władysław Siątkiewicz — Przemyśl, Krakowskie 
Tow. ubezpieczeń, ul. Mickiewicza.

Z szermierki.
Turniej szermie rcz y i a k a d e m i a  uczniów 

szkół średnich. Z inicyatywy Krak. Klubu szermierzy 
odbył się w  sobotę 16 b. m. w  sali gimnazyum św. Anny 
turniej szermierzy uczniów szkół średnich. Wśród współ­
zawodników zauważyć można było na turnieju wielu ta­
kich, którzyby śmiało mogli stawiać czoło pierwszorzę­
dnym zapaśnikom.

Szczególnie dobrem wyszkoleniem i rutyną i umie­
jętnością w  prowadzeniu broni, odznaczyły się spotkania: 
Papeego, A. Gótza, Truszkowskiego i braci Czerwińskich. 
Turniej trwał od godz. 3 popoł. do wpół do 10 wieczór 
i dał następujące rezultaty : W  pałaszu : 1. A. Papee (kl. 
VIII. gimn. 3). 2. M. Truszkowski (kl. VIII. gimn. 1). (Obaj 
medale złote). 3. Czerwiński Jerzy (kl. VIII. gimn. 1). 
4. Czermiński Włodz. (kl. VII. gimn. 1) (med. duże srebrne). 
Dalsze miejsca otrzymali: Bronikowski, Krzyżanowski, 
Rzewuski (med. srebrne małe), Stolzman, Bożęcki i Gep­
pert (med. brązowe). W e  florecie: 1. A. Götz-Okocimski.
2. A: Papee (kl. VIII. gimn. 3) (med złote). 3. Czermiński 
Włodz. (kl. VIII. gimn. 5). Dalsze miejsca otrzymali Rze­
wuski, J. Czerwiński, Bożecki (med. srebrne), Krzyżanow­
ski, Gepper i Stolzman. Sędziowali: kierownik kursów 
ucz. szk. p. Winkler, fechmistrze Bąkowski i Zimmermann, 
Dr. Wołkowicki, Dr. Bielawski i Dr. Papee.

Zakończeniem turnieju była akademia szermiercza, 
która odbyła się w  niedzielę wieczorem w  sali gimna­
zyum św. Anny.

Rozmaite.
Katastrofy lotnicze. Biorący udział w  locie 

ks. Henryka dwupłaszczyznowiec, zaczął się palić w  po­
bliżu Pfortheimu, z powodu wybuchu w  motorze i spadł.



Kierujący por. Walz odniósł tylko lekkie obrażenia, nato­
miast jadący z nim por. Mueller, zabił się na miejscu.

W  miejscowości Hechtheim w  pobliżu Moguncyi, spadł 
aeroplan, wracający z Kolonii do Frankfurtu. Kierujący 
aeroplanem por. Kolbe nie odniósł zranienia, natomiast 
por. Rhode, jadący jako pasażer, odniósł ciężkie obrażenia.

Kronika sportowa.
Wyścigi kolarskie. Wokoło pomnika „bitwy 

narodów“ koło Lipska urządził saski związek kolarski 
wyścig okrężny na przestrzeni 2.500 km. Start i meta 
znajdowały się w  Lipsku. Z 42 jeźdźców o nagrody i 34 
amatorów przybyli a) z grupy jeźdźców 1. Ernst Franz 
(Czech) przybył w  8 godz. 1819 m., 2. Riilsheim (Czech) 
w  8 godz. 19‘45 m., 3. R. Weise z Berlina w  8 godz. 
20'20 m. b) z grupy amatorów 1. P. Fischer z Drezna 
w  9 godz. 17'45 m., 2. Schreiber z Lipska w  9 godz. 
58-10 m.

N a  tor ze w  N e w a r k u  odbyło się przy udziale
15.000 widzów zdawna oczekiwane spotkanie F. Kramera 
z W. Riittem. Kramer pobił niemieckiego mistrza świato­
wego w  obydwu spotkaniach całkowicie.

N o w y  rekord ś w i a t o w y  w  chodzie stworzył 
E. C. Horton, Anglik. Mianowicie w  12 godz. przebył 
przestrzeń 117 km. 618 m. Pobił przez to poprzedni re­
kord Paynego, który w  12 godz. przebył 115 km. 845 m.

F. Ritter stworzył nowy niemiecki rekord w  biegu 
drogowym, mianowicie przestrzeń 25 km. prowadzącą nie­
równym terenem, przebył w  1 godz. 31 m.

Komunikaty.
Pierwsze z a w o d y  o mistrzo st wo  I, klasy 

na rok 1914 odbędą się w  niedzielę dnia 24 maja b. r. 
a mianowicie : Pogoń-Wisła w  Krakowie — Cracovia-Czarni 
we Lwowie.

Oddział l w o w s k i  Kraj. Z w. T u r y s t y c z ­
nego, powołany do życia uchwałą walnego zgromadzenia, 
odbytego w  Krakowie dnia 26 kwietnia, rozpoczął już swe 
czynności we własnym lokalu przy ul. Bielowskiego 6 
(obok pasażu Mikolascha). Zadaniem oddziału jest, w  myśl 
statutu, współdziałanie z Wydziałem K. Z. T. w  pracy nad 
podniesieniem turystyki i ruchu obcych w  całym kraju, 
a specyalnie w  zaniedbanej dotychczas pod tym względem 
jego części wschodniej. Zarząd oddziału ukonstytuuje i uzu­

pełni się dopiero w  końcu maja; zarząd 
tymczasowy stanowią poseł dr. Aleksander 
Lisiewicz, jako prezes, dr. Mieczysław Orło­
wicz, jako sekretarz, inż. Walery an Dzie- 
ślewski, dr. Roman Kordys i Stanisław 
Sokołowski, jako członkowie. Godziny urzę 
dowe sekretarza od godz. 11 — 1.

„Co z wi ed za ć w  Galicy i?“. Pod 
tym tytułem wydał świeżo Kraj. Zw. Tury­
styczny w  Krakowie broszurę, opracowaną 
przez dra Mieczysława Orłowicza, w  której 
w  sposób ścisły i krótki wyliczone są na 
64 stronach wszystkie godne widzenia miej­
scowości Galicyi, które posiadają jakiekolwiek 
osobliwości artystyczne, historyczne, etno­
graficzne, przyrodnicze, przemysłowe i tu­
rystyczne. Uzupełnieniem tych wiadomości 
są ustępy o towarzystwach turystycznych 
w Galicyi działających, oraz streszczenie 
literatury turystycznej. Całość zdobi 41 ilu- 
stracyi z całego kraju, wyjętych z drukują­
cego się właśnie M. dra Orłowicza „Ilustro­
wanego Przewodnika po Galicyi“. Cena bro­
szurki 60 hal., do nabycia w  księgarniach, 
lub w  biurze Krajowego Związku Tury­

stycznego (w Krakowie ul. Szpitalna 36 — we Lwowie ul. 
Bielowskiego 6) za nadesłaniem należytości w  markach.

Z a w o d y  m i ę d z y n a r o d o w e  C z a r n y c h  za­
powiadają się bardzo dobrze. Klub urządzający, prowadzi 
rokowania z pierwszymi klubami wiedeńskimi i węgier­
skimi, w  sprawie przyjazdu ich atletów. Znakomite wy­
niki atletów lwowskich we Wiedniu i Celowcu, oraz ruch 
krakowski, każą spodziewać się pięknych walk.

O. S. T. G. S. S a n w  Przemyślu urządza dnia 24-go 
maja br. zapasy amatorów atletów o mistrzostwo Prze­
myśla. Zgłoszenia i bliższe dane pod adresem: Antoni 
Żiżka, Przemyśl, Franciszkańska. Na odpowiedź załączyć 
znaczek 10 halerzowy.

W y c i e c z k a  na Krym, W  piątek przed Zielonymi 
Świętami wyruszy zorganizowana przez Akad. Klub Tu­
rystyczny we Lwowie, dwutygodniowa wycieczka na pół­
wysep Krymski. Po drodze postój w  Jassach (Rumunia) 
i w  Odessie (nad Morzem Czarnem). W  program pobytu 
na Krymie wchodzi wędrówka pieszo i statkiem wzdłuż 
całej linii riwiery Czarnomorskiej o bujnej roślinności 
południowej, winnicach, sadach drzew figowych i oliwnych 
z etapami w  Eupatoryi, pamiętnej z wojny krymskiej 
twierdzy Sewastopolu, Jałcie (Liwadya, Ałupka i Ałuszta), 
Sudaku i Teodosyi — w  drodze powrotnej zwiedzenia 
leżącego na północnym stoku Krymu Symferopola, stolicy 
współczesnego Krymu) i stolicy tatarskiego Krymu Bak- 
czysaraju. Projektowane również wyjście na Czatyrdag 
(najwyższy szczyt Jajły : 1521 m).

Koszta wycieczki (tj. jazdy i utrzymania) wyniosą 
150 K. Osobiste i listowne zgłoszenia przyjmuje i udziela 
wyjaśnień co do ekwipunku i szczegółowego programu, 
prowadzący wycieczkę: p. Stanisław Nowyk, Lwów, Kar­
pińskiego 3. Przy listownych zgłoszeniach należy dołączyć 
znaczek pocztowy na odpowiedź. Ilość uczestników ogra­
nicza się do 5-ciu osób. Z uwagi na trudy podróży, obli­
czonej na skromne środki, reflektować mogą tylko ludzie 
hartowni i wytrwali na zmienne warunki. Każdy uczestnik 
musi się zaopatrzyć w  należycie zawizowany paszport na 
wyjazd do Rosyi (kosztuje 7 K  80 h). Opłata za uczest­
nictwo w  wycieczce wynosi 15 K — nadsyłać ją można 
pod adresem prowadzącego.

Se kc y a  atletyczna Ż. K. S. M a k k  ab i urzą­
dza w  niedzielę dnia 24 maja z a w o d y  atletyczne 
m i ę d z y c z ł o n k o w s k i e  na błoniach i szosie miej­
skiej z następującym programem: 1) bieg na 100 m.
2) rzut dyskiem, 3) skok w  zwyż, 4) bieg na 200 m. 
5) rzut oszczepem, 6) skok w  dal, 7) bieg na 400 m.

Z  otwarcia przystani O. W .  S. K. dnia 8 maja br. Podniesienie flagi.



8) rzut kulą, 9) bieg na 60 m. (dla uczniów do lat 16). 
10) bieg na 800 m. 11) trójskok w  dal, 12) bieg rozsta­
wny na 400 m. (4X100).

Zgłoszenia pisemne z wymienieniem startów należy 
wnieść na ręce kierownika sekcyi do 23 b. m. włącznie. 
Początek zawodów o godz. 9 rano. Zbiórka w  szatni 
klubowej o godz. 8 i pół.

W  piątek dnia 22 maja plenarne zebranie Ż. 
K. S. M a k k a b i  w  lokalu klubowym o godz. 8V2 wiecz. 
w  sprawie zawodów atletycznych, turniejów tennisowego 
i sanacyi trenningów footballowych.

N a  kole do Anglii i Sk an dynawii. Koło Cy­
klistów (młodzież szkół średnich) T. Z. R. urządza dwu­
miesięczną podróż na kole do Anglii i Norwergii. Wyjazd 
nastąpi 2 lipca koleją do Pragi, skąd parowcem do Lito- 
mierzyc, skąd już na rowerze przez słynną ze wspania­
łych widoków czesko-saską Szwaj cary ę na Drezno, Lipsk, 
Weimar, Gotha, Fulda, Frankfurt, Moguncyę, Luxemburg, 
Reims do Paryża. Z Paryża parostatkiem do Hawru, skąd 
brzegami Normandyi do Cherbourga, okrętem do wyspy 
Wight, zwanej ogrodem Anglii; przez Portsmouth, Brig­
hton do Londynu, Tamizą do Oxfordu i dalej na rowerze 
do Birmingham, Manchester i Liwerpolu. Przeprawiwszy 
się przez morze Iryjskie z Dublina przez Dundalk na ro­
werze do Belfortu. Po zwiedzeniu Ulsteru, krainy dzisiej­
szej rewolucyi i po przeprawie do Szkocyi z Port Patrick 
na kole do Glasgowa, Edynburga i Aberdeen.

Dalsza droga prowadzić będzie z Aberdeen okrętem 
do fiordu norweskiego Trondhiem. Po 50 km. jeździe na 
rowerze, w  głąb gór Skandynawskich, koleją do Reitan, 
od źródeł aż do rzeki Glomen, nad jej brzegami już 
w  dół na kole do Rörös, Tonsat, Koppang, Minne do 
Chrystyanii. Stąd przez Karlstadt, Orebro i jezioro Malar­
skie do Sztokholmu, a w  dalszym ciągu okrętem przez 
morze Bałtyckie do Gdańska, Wisłą do Torunia, wkońcu 
zaś na rowerze do Poznania, Wrocławia, skąd koleją 
z powrotem do Lwowa.

Drogi pod koło będa mieli turyści około 3600 klin. 
tzn. 36 dni jazdy, tak, że na odpoczynki, zwiedzanie wię­
kszych miast i przeprawy okrętami pozostanie dni 20. 
Powrót nastąpi około 20 sierpnia. Koszty wyniosą około 
600 koron. Wycieczkę bądź co bądź bardzo niezwykłą, 
poprowadzi znany ze swoich podróży do południowej 
słowiańszczyzny i Hiszpanii, doświadczony turysta prof. 
Wacek, do którego też (Lwów, II szkoła realna) należy 
zwracać się po bliższe informacye do 1 czerwca br.

T u r n é é  I r l a n d c z k ó w  po kontynencie. Przez 
ostatnie zwycięstwo repr. Iriandyi w  państwie Wielkiej 
Brytanii, kluby irlandzkie stanęły w  pierwszym rzędzie 
klubów europejskich. Mianowicie przez zwycięstwo nad 
repr. Angii 3:0, Szkocyi i Walii, zdobyła Irlandya mi­
strzostwo Wielkiej Brytanii z 5 punktami przy stosunku 
bramek 6 :2. Irlandczycy swą wygraną zawdzięczają naj­
więcej napadowi, który jest zazwyczaj bardzo pracowity 
i nadzwyczaj ruchliwy.

Jednym z najbardziej ruchliwych klubów wiedeńskich 
w  sprowadzaniu drużyn obcych, a w  szczególności angiel­
skich, a przez to dostarczanie senzacyi wiedeńczykom 
jest K. F. Vienna. Tenże klub korzystając ze zwycięstwa 
Irlandczyków, sprowadza do Wiednia najlepszą Irlandzką 
drużynę Glentoran z Belfard, aby dać poznać grę Irland­
czyków. Bezsprzecznie obok spotkań teamów wied. 
z Burnle’yem będzie to największą senzacyą sezonową 
w  Wiedniu.

W e  cz wa r t ek  dnia 21 bm, urządza K, M, C, M, 
wycieczkę do Bolechowie celem zwiedzenia tamtejszej 
doliny i grot. — Wyjazd z przed lokalu klubu (Wiślna 4), 
o 2. popołudniu, zaś koleją o P30 do Zabierzowa, skąd 
następnie uczestnicy wycieczki udadzą się pieszo w  dal­
szą drogę.

Z a p a s y  atletów a m a t o r ó w  o mistrzostwo 
Przemyśla, urządza w  niedzielę 24 b. m. w  Przemyślu

K. S. „San“ na boisku Sokoła, Nagrody w  medalach. Zgło­
szenia przyjmuje i wszelkich informacyi udziela p. Antoni 
Żiżka (Przemyśl ul. Franciszkańska),

Dalszy ciąg sprawozdań z piłki nożnej.
Galicya.

Czarni — P o g o ń  4: 3 (3 : 1): Z jak wielkiem za­
interesowaniem oczekiwane było spotkanie obu drużyn 
prowadzących klubów, świadczy to, iż mimo niepewnej 
pogody, zebrało się około 2000 osób Drużyny obie sta­
nęły w  swym najlepszym składzie.

Czarni: Harasymowicz — Rzadki, Miciński II, - Ko­
peć, Bilor, Koniewicz — Miciński I. Kunte, Czulik, Bur­
gas, Müller.

Pogoń: Siszka — Kammerer, Crompton — Dworzak 
Turmiński, Misiński — Holman, Wicha, Wacek, Witko­
wski, Kuchař II.

Godz. 430 przy gromkich oklaskach wychodzą dru­
żyny na boisko. Grę rozpoczynają Czarni z miejsca pię­
knym atakiem, Kammerer jednak odbiera piłkę i długim 
rzutem podaje atakowi, strzał Witkowskiego idzie jednak 
na aut. Po wykopie z bramki atak Czarnych dostaje piłkę 
i po szybkiej kombinacyi, a z ostrego strzału Kuntego 
uzyskują Czarni już w  3 m. pierwszą bramkę. Gra na 
chwilę staje się nerwową lecz Czarni przychodzą wnet 
do równowagi i poczynają atakować silnie przeciwnika; 
ataki jednak zostają parę razy powstrzymane przez omyłkę 
sędziego, który odgwizdywał off’side. Dopiero w  15 min, 
za rękę na polu karnym uzyskuje Czulik drugą bramkę 
na korzyść swego klubu Minutę później z ładnego podania 
Müllera uzyskuje Miciński I głową po raz trzeci bramkę.

Gra staje się mniej interesującą, gdyż Czarni zdają 
się już lekceważyć przeciwnika przez co też w  20 m. 
uzyskuje Pogoń pierwszą bramkę przez Wacka. Wkrótce 
jednak Czarni rewanżują się Pogoni, bramkę jednak sę­
dzia nie uznaje, o którą zaraz Czarni założyli protest, 
Wynik do połowy więc pozostaje 3:1. Po pauzie obie 
drużyny poczynają walczyć zawzięcie, Czarni by utrzy­
mać ten stosunek bramek na swą korzyść, Pogoń zaś 
by wyrównać. Udaje się im to nawet częściowo, gdyż 
w  7 m. sędzia dyktuje karny rzut i Wacek uzyskuje dru­
giego goala dla Pogoni. Gra toczy się teraz przeważnie 
na połowie boiska, tylko od czasu do czasu ataki prze­
prowadzane z coraz większą precyzyą przechodzą bądź 
na jedną bądź też na drugą stronę, odbijają się jednak 
o obronę, dopiero w  30 m. strzela Burgas z podania 
Czubka 4 bramkę. W  końcu w  42 m, Wacek strzela ładnie 
3 bramkę i ostatnią na korzyść Pogoni, Wkrótce też 
kończy się match a licznie zebrani zwolennicy gromkimi 
oklaskami i okrzykami odprowadzają swoje drużyny.

Sędziował p. Jacheć Fr, z Krakowa poprawnie,
Czarni IV - Ż. K, S. III 6: 1.
Lauda — Pogoń komb. III i IV 1:0.
Sparta — Amatorzy 3:1.

Z a w o d y  k l u b o w e  Pogoni odbyły się dnia 17 
b. m. Wyniki w  biegach nienadzwyczajne, skutkiem złej 
bieżni. W  rzutach znacznie lepsze, szczególnie w  kuli. 
W  rzutach zwraca przedewszystkiem uwagę dwukrotna 
porażka dotychczasowego rekordsmana w  rzucie kulą 
i dyskiem Cybulskiego przez młodsze siły Pogoni Pa­
wlaka i Szydłowskiego. Wyniki były następujące: I. Bieg 
na 100 m  start. 5. 1. Fabian 12 2, 2. Falek 12-5. 3.
Krysa 12 8. Rzut dyskiem start. 4. 1) Szydłowski 35‘09 m,
2. Cybulski 3. Pawlak, III. Bieg 400 m  start. 3. 1- Fa­
bian 57 7, 2. Falek 57 8, 3. Bieniecki 59 9. IV. Rzut 
kulą start, 3. 1. Pawlak 11 m  4 cm. 2. Cybulski 10 m
66 cm. 3. Szydłowski 9 m  81 cm. V. Bieg 1000 m, 
start- 5. 1. Latawiec 2:54'4, 2. Fabian 2:59 2, 3. Zemanek 
323:2-



Ř e w e r a  I. (Stanisławów) --Sani. (Przemyśl) 1 :1 
(1 :0). Match ten rozegrany w  niedzielę w  Przemyślu, był 
niejako matchem o mistrzostwo prowincyi — gdyż w  za­
wodach klasyfikacyjnych obie te drużyny, tak Rewera 
jakoteż San, wybiły się na pierwsze miejsce nietylko 
wśród klubów prowincyonalnych — ale nawet przed dru­
żyny klubów drugoklasowych lwowskich, ustępując miej­
sca jedynie Lechii ze Lwowa.

Match niedzielny dał nam grę piękną, a w  Przemyślu 
w  roku bieżącym, mimo że zawody footballowe rozgrywa 
tu San w  każdą niedzielę — gry tak ładnej i obustronnie 
dobrze kombinowanej, nie widzieliśmy. U obu drużyn 
znać było pilny trening. Grę rozpoczęła Rewera i począt­
kowo zyskuje przewagę nad Sanem, zdobywając w  12 
minucie goala dla siebie przez lewego skrzydłowego. Na­
stępnie gra toczy się na środku boiska lub też przenosi 
się szybko to na jedną to na drugą stronę. Po jakimś 
czasie przenosi się na stałe prawie pod bramkę gości. 
Wszystkie jednakowoż strzały, padające z ataku Sanu, 
chwyta bardzo zręcznie niezrównany bramkarz Rewery — 
któremu Stanisławo wianie dużo w  niedzielnych zawodach 
zawdzięczają. Do pauzy utrzymuje się stosunek 1:0 na 
korzyść Rewery.

Po pauzie San zabiera się pilnie do roboty, atak za 
atakiem idzie pod bramkę Rewery, strzał za strzałem 
pada w  bramkę — wszystkie jednakowoż wysiłki Sanu 
uniemożliwia bramkarz stanisławowski, jakoteż zaciekła 
obrona całej drużyny, skupionej pod bramką. Dopiero 
w  20 m. po pauzie, udało się Drzewickiemu (prawe skrzy­
dło) głową wrzucić piłkę w  bramkę gości. I odtąd gra do 
końca, prowadzona przy silnej przewadze Sanu, nie daje 
żadnego rezultatu, tak że stosunek 1 : 1 utrzymuje się już 
do końca.

Ze składu Rewery należy wyszczególnić w  pierw­
szym rzędzie znakomitego bramkarza, następnie lewego 
skrzydłowego. Ze Sanu środkowego pomocy i skrzydła, 
które w  niedzielę wzorowo spełniały swoje zadanie. Sto­
sunek kornerów 10:3 na korzyść Sanu.

Sędziował p. Engel ze Lwowa.
Publiczności przypatrywało się zawodom około 300 

osób. b.

Z a w o d y  leko-atletyczne i m a t c h  R. K. S. 
„R e s o v i a I.“ — J. K. S. „Czarn i“ 2:2 (0 : 0).

Nie ustając w  pracy nad rozwojem sportu, urządził 
Jasielski Klub Sportowy „Czarni“ w  niedzielę 17 b. m. 
zawody lekkoatletyczne międzyklubowe przy współudziale 
Czarnych (Jasło) i Resovii, oraz klasyfikacyjny match 
footballowy z Resovią I.

Meeting lekko-atletyczny dał wyniki bardzo dobre, 
w  czem dwa rekordy klubowe Czarnych jasielskich. Pro­
gram następujący :

I. Bieg 100 m., start 5. 1) Hallemann II. (Czarni),
2) Niemiec I. (Czarni), 3) Wawro (Czarni).

II. Rzut dyskiem., start. 8. 1) Kozubal (Czarni), 2) Ar­
tur (Resovia), 3) Pasterczyk (Czarni).

III. Skok w  zwyż, start 8. 1) Wawro (Czarni) V6V5 
metrów (rekord klubowy), 2) Pączek (Resovia) 1*55 m,
3) Niemiec II. (Czarni) 1*55 m.

IV. Skok w  dal, startowało 10. 1) Niemiec I. (Czarni) 
5*90 m. (rekord klubowy), 2) Pitra (Resovia) 5*65 metra
3) Karakiewicz (Czarni).

Po zawodach odbył się match footballowy klasyfika­
cyjny. Resovia przedstawiła się nader sympatycznie tak 
pod względem gry, jakoteż formy. Czarni pokazali dobo­
rowej, licznie zgromadzonej publiczności, że bynajmniej 
nie stoją niżej od Resovii, pomimo, że wynik wskazy­
wałby na równy poziom w  obydwóch drużynach. Czarni 
przewyższają gości techniką i tempem. Grę rozpoczynają 
Czarni przenosząc szybkim i pewnym atakiem piłkę pod 
bramkę Resovii, gdzie przez dłuższy czas się utrzymują. 
Brak jednak strzałów u Czarnych powoduje, że stosunek 
0:0 utrzymuje się do pauzy. Po pauzie gra staje się 
żywszą, napad tak Czarnych jak i Resovii gorliwie pra­
cując, koncentruje grę to pod bramką Czarnych, to Re­
sovii. W  13 minucie zyskuje Resovia 1, a w  18 drugi

punkt. Czarni zwiększywszy tempo wbijają dwa razy 
piłkę w  bramkę przeciwników, uzyskując również dwa 
punkty. Stosunek ten mimo obustronnych wysiłków utrzy­
muje się do końca.

Z Czarnych wybili się: Zając, Kozubal, Mąciwoda, 
Gozdócki i Hallemann I. Z Resovii: Fedorczyk, Baran, 
Kuryłowicz. Grę prowadził bez zarzutu sędzia p. Vykoukal.

Stosunek kornerów 6: 5 na korzyść Czarnych. Publi­
czności zebrało się około 1000 osób. am.

Wielkopolska.
W a r t a  II. — Sparta I. (Zawody o mistrzostwo 

Zw. P. T. Sp.) Klasa II. dnia 17. maja 1914.
Grę rozpoczyna Sparta, lecz niebawem odbierają jej 

piłkę przeciwnicy — przenosząc grę na pole Sparty. Tu­
taj też rozgrywa sią przez cały czas walka, przerywana 
raz po raz atakami Sparty na bramkę przeciwnika, które 
odpiera jednak skutecznie obrona Warty. Choć Warta wi­
doczną ma przewagę, to do przerwy żadnej bramki zdo­
być nie może. Zasługa to obrony Sparty a zwłaszcza 
prawego (Kmieć).

Po przerwie zdobywa środkowy pomocnik Warty 
pierwszą bramkę, a krótko potem środkowy napadu drugą. 
Napad Sparty bierze się teraz raźniej do pracy, to też 
ataki jego na bramkę przeciwnika się pomnażają, przy- 
czem zdobywają z winy lewego obrońcy Warty pierwszą 
dla siebie bramkę. Rezultatem 2:1 rozłącza gwizd sę­
dziego walczące partye.

Drużyna Sparty przedstawia się na ogół dobrze, brak 
jej jednak życia. Więcej żywego tempa i zgrania się — 
a drużyna Sparty będzie nietylko poważnym przeciwni- 
klasy II, lecz i pierwszoklasowym drużynom czoło stawić 
będzie mogła.

Skład drużyny Warty następujący : — Baranowski — 
Okupniak, Malinowski— Lissowski, Einbacher, Jankowiak — 
Włódarczak, Harencki, Górski, Alankiewicz, Zysnarski.

Sędziował dobrze p. Kuźma. 'Edek.

I. L. K. S. „Czarn i“. Prócz Sekcyi piłki nożnej posiada
I. L. K. S. Czarni, Sekcyę lekkiej atletyki. Chcąc mieć 
dokładny obraz rozwoju tejże u Czarnych, wystarczy przy­
toczyć kilka dat statystycznych, a mianowicie :

W  r. 1910: 3 kwietnia bieg na przełaj (Gross-country) 
według ilości punktów, I. miejsce przypadło L. K S. Po­
goń, II. i III. Czarni. 14 maja zdobycie mistrzowstwa w  cho­
dzie na 10 kim. przez Mieczysława Amona. W  zawodach 
atletycznych 16 maja w  biegu na 100 m. pierwsze i drugie 
miejsce, w  biegu na 400 m. pierwsze, w  biegu na 3.000 m. 
trzecie, w  wyrzucie kulą pierwsze, drugie i trzecie, w  skoku 
w  wyż drugie i trzecie, w  skoku o tyczce drugie i trze­
cie. W  takich zawodach dnia 21 czerwca w  biegu na 
100 m. pierwsze i drugie, w  rzucie dyskiem trzecie, w  skoku 
w  dal drugie, w  wyrzucie kulą pierwsze, w  skoku w  wyż 
pierwsze. W  zawodach atletycznych 3 lipca, ku uczczeniu 
zwycięstwa Grunwaldzkiego w  biegu płaskim 100 m. 
pierwsze i drugie miejsce, w  chodzie na 10.000 m. pierw­
sze (przestrzeń tę przebył Jasielski w  55 m. 28 s.), w  biegu 
z przeszkodami na 2.000 m. drugie i trzecie, w  rzucie 
oszczepem pierwsze miejsce (T. Rzadki 37*64 m.), w  skoku 
w  wyż drugie miejsce, w  skoku o tyczce pierwsze i trzecie, 
w  wyrzucie kulą pierwsze, w  biegu z płotkami 110 m. 
drugie i trzecie, w  biegu rozstawnym drugie. 30-go lipca 
w  ośmioboju pierwsze miejsce T. Rzadki (12 punktów), 
drugie Pappius (8 p.), trzecie Ohly (7 p.). 7-go sierpnia 
Pawlewski zdobywa w  Wiedniu rekord austryacki w  skoku 
o tyczce 3*01 m. 11 września w  rzucie oszczepem T. Rzadki 
42*40 m. (ówczesny rekord polski). 2 października Jasiel­
ski zdobywa rekord polski w  chodzie na 5.000 m., osią­
gając czas 26: 9*4. 23 października o mistrzowstwo za 
r. 1910 pierwsze, drugie i trzecie miejsce.

W  r. 1911: 28 maja w  biegu 60 m. pierwsze i drugie 
miejsce, w  skoku w  wyż pierwsze i drugie, w  biegu 
10 kim. pierwsze i trzecie. W  tym samym dniu startuje 
Amon w  chodzie na 20 kim. o mistrzowstwo Czech w  Pra­
dze, zdobywając trzecie miejsce. 3 czerwca w  biegu na
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milę ang. pierwsze i drugie, w  skoku w  wyż pierwsze 
i drugie, w  skoku w  dal pierwsze i trzecie. 29 czerwca 
w  biegu na 60 m. pierwsze i trzecie, w  wyrzucie kulą 
drugie, w  skoku w  wyż pierwsze i drugie. W  I. Igrzy­
skach Polskich w  trój skoku drugie, trzecie i czwarte, 
w  biegu na przełaj 5.000 m. pierwsze, drugie i czwarte, 
w  chodzie na 20 kim. wszystkie miejsca, w  skoku w  wyż 
pierwsze i drugie, w  rzucie kulą wszystkie, w  pięcioboju 
drugie i trzecie, w  biegu 10 kim. wszystkie, w  biegu 
400 m. pierwsze i drugie, w  rzucie oszczepem pierwsze 
i drugie, w  skoku o tyczce pierwsze, drugie i trzecie, 
w  biegu 200 m. pierwsze i drugie, w  biegu 1500 m. 
wszystkie miejsca, w  skoku w  dal pierwsze i drugie, 
w  rzucie dyskiem pierwsze i drugie.

W  r. 1912: 16 czerwca w  zawodach (w Wiedniu) kla­
syfikacyjnych do Igrzysk olimpijskich zdobywa Mrzy- 
głocki czas tylko o 6 s. gorszy od rekordu austr. 22-go 
września na meetingu atletycznym Wafu w  Wiedniu, Ja- 
kóbowicz w  biegu na 200 m. zdobywa pierwsze miejsce. 
W  meetingu lekko - atletycznym, urządzonym staraniem 
Pogoni w  rzucie dyskiem, pierwsze miejsce, w  biegach 
na 3.000 i 10.000 m. (mistrzowstwo Austryi) pierwsze 
miejsce.

W  r. 1913: 13 kwietnia w  biegu na 1800 m. pierw­
sze, drugie i trzecie, w  chodzie na 5.000 m. pierwsze.

11 i 12 maja w  dziesięcioboju międzyklubowym pierwsze 
i drugie. 23 lipca w  Wiedniu o mistrzowstwo Austryi 
w  dziesięcioboju piąte miejsce, w  biegu na 1.500 m. pierw­
sze, w  biegu 400 m. drugie miejsce. 28 października 
w  meetingu lekko-atletycznym międzyklubowym, zdoby­
wają 31 punktów.

Między innemi zdobyli członkowie I. L. K. S. „Czarni“
1. rekord austryacki, a mianowicie: M. Wudkiewicz na
5.000 m. na torze 26 : 09’2 s., jakoteż 23 rekordów polskich, 
w  biegu płaskim: P. Rzadki i M. Łodziński na 50 m. 5'8 s., 
M. Łodziński na 60 m. 7-0 s., J. Mrzygłodzki na 4.000 m. 
13:12-5, na 8.000 m. 28:28-4, na 8.045 m. 28 : 26'6 i na
10.000 m. 35:33*4, Kawecki na 20.000 m. 1 g. 22:05, 
Nowicki 25.000 m. 2 g. 05 :09, Mryc na 30.000 2 g. 36 :09. 
W  biegu rozstawnym 4x100 m. =  400 m. Pappius W., Ża- 
bża F., Rzadki T. i Seweryński M. 48'4 s. W  chodzie na 
torze M. Wudkiewicz na 1.000 m. 4:45 3, na 2.000 m. 
9 : 56, na 3.000 m. 15 :08*4, na 4.000 m. 21 : 00"5, w  cho­
dzie na drodze Jasielski na 5.000 m. 26 :09*4, Amon na
10.000 m. 54:50, na 15.000 m. 1 :24:42 i 20.000 m. 
1: 57 : 07*5, Scherautz na 25.000 m. 2 : 44 : 20 i 50.000 m. 
5:53:18. W  skoku w  wyż Jakóbowicz 136*5 cm. W  rzu­
cie dyskiem (oburącz) T. Kirchner 63"13 m., w  rzucie 
oszczepem T. Rzadki 37 m. 64 cm.

MARYAN HUPCZYC
B i u r o 

PRZYJMOWANIA 1NSERATÓW 
1 PRENUMERAT

do wszystkich dzienników krajowych 
i zagranicznych, wraz z odnoszeniem 
do domu, po cenach redakcyjnych.

Kraków, ul. Jagiellońska 7, Telek 3231.

Lokal otwarty âo 
goâziny Z w  nocy.

Lokal otwarty do 
godzinyZ wnory.
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Z A W O D Y  PIŁKĄ N O Ż N Ą  O  M I S T R Z O S T W O  1. K LASY
K. S. O R Á Č O V I  A-K.S. C Z A R N I

(Kraków).

Z ostatniej chwili.
W y ś c ig i  d r o g o w e  cyklistów i m o t o r z y ­

stów urządzone 17 b. m. na gościńcu stryjskim przez 
L. T. C. M. dały następujące wyniki: I. bieg nowicyuszów
2 kim.: Zbyszko 4 m. 4 s. 1, Koziarski o 4 dług. koła 
z tyłu 2, Lodek 3. Startowało 5. II. Bieg motorów, 5 kim.: 
Habdank 5 m. 35 s. 1, Machaliszyn 6 m. 28 s. 2, Linke 3. 
Startowało 9. III. Bieg ogólny, 4 kim.: Mira 1, Koziarski 2, 
Lodek 3. Startowało 5. IV. Bieg na 1 mili ang.: Mira 1, 
Koziarski 2, Lodek 3. Startowało 5. V, Bieg o mistrzostwo 
Klubu, 10 kim,: Staszek 16 m. 33l2 s. 1, Borkowski 2, 
Koziarski 3. Startowało 5.

W y ś c i g i  okrężne austr. Touring. Klubu odbyły 
się 17 bm. na szosie Jedlsee - Stockerau — Tullu — Gablitz — 
Burkersdorf, przy nadzwyczaj niepomyślnych stosunkach 
drogowych (po deszczu). Z 103 zgłoszonych do biegu, 
stanęło 27, z tych 21 przybyło do mety w  oznaczonym 
czasie, podniesionym z 3 na 4 godz. Pierwszy przybył 
J. Schmiedmayer 2 g. 49 m. 40 s. (czas ten uważać należy 
za dobry ze względu na drogę, jakoteż straszną wichurę). 
Drugi J. Klobuzar 3 godz. 5 min. 50 s. i trzeci F. Kandi
3 g. 8 m. 25 s.

Przy w y ś c i g a c h  naokoło Kolonii przebył 252 kim. 
w  10 g. 15 m. Fr. Fischern (z Austryi).

N o w y  rekord światowy w  biegu na 500 m., stwo­
rzył Lehman, który przebył tę przestrzeń w  1 m. 7 s., 
przez co pobił dotychczasowy rekord Faillota o 8 sekund.

N o w y  rekord niemiecki w  rzucie oszczepem, chwyt 
środkowy, stworzył (poza konkursem) Buchgeister 52*03 m.

Z ukraińskiego ruchu sportowego.
Ogniskiem ukraińskiego ruchu sportowego w  Galicyi 

jest lwowskie towarzystwo akademickie „Ukraina“. Mimo 
swego niedługiego istnienia (tow, założone w  jesieni r, 
1911) zdążyło ono rozwinąć szeroką działalność na tem 
polu, Z łona towarzystwa wychodzą trzy sekcye: footbal- 
lowa, tennisowa i lekko-atletyczna. Wszystkie trzy sekcye 
w  swych początkach pracowały dość intenzywnie, Wyni­
kiem pracy sekcyi footballowej było zdobycie boiska, 
wskutek czego obie drużyny „Ukrainy“ mogły należycie 
ćwiczyć i rozgrywać matche z lwowskiemi drużynami 
z mniej lub więcej szczęśliwym skutkiem. Sekcye tenni­
sowa i lekko-atletyczna starały się gorliwie o podniesie­
nie tych sportów urządzaniem częstych zawodów.

Pierwszym prezesem „Ukrainy“ był M, Jaworskyj sł. 
praw,, drugim z rzędu A, Zełenyj sł, praw., który swą 
niestrudzoną pracą nadał towarzystwu trwałe podstawy. 
Na r, 1914 prezesem zostaje wybrany W, Dorożyńskyj

sł. inżyn,, który energicznie krząta się koło pchnięcia 
pracy „Ukrainy“ na szersze tory. Obecnie towarzystwo 
rozporządza dwoma drużynami, posiada boisko, kort ten- 
nisowy i tor dla cyklistów, Pierwsza, drużyna rozegrała 
w  tym sezonie dotychczas match z „Żydowskim Klubem 
Sport,“ z wynikiem 3:2 na swą korzyść; w  programie 
na maj ma matche z „Czarnymi I B “ (21 maja), ze „Spartą“ 
i z „Podilem“ w  Tarnopolu, a 8 czerwca rozegra matche 
z „Czarnymi I“, Druga drużyna rozegrała dotychczas 
matche z „Pogonią III“ z wynikiem 1 : 1, a 18 maja roz­
grywa matche z „Ż, K, S. II“, Sekcya tennisowa której 
kierownikiem jest p. Kulczyckyj, urządza 17 maja zawo­
dy dla członków „Ukrainy“; sekcya lekko-atletyczna za­
wody 24 maja. Członków liczy towarzystwo około 90.

Drugim rusińskim klubem sportowym we Lwowie 
jest „Ukraińskyj Sportowyj Krużok“, złożony wyłącznie 
z uczniów szkół średnich. Klub ten wkrótce będzie obcho­
dził dziesięciolecie swego istnienia. „U, S, K,“ rozporzą­
dzał zawsze młodymi, rokującymi dobre nadzieje siłami, 
z których wiele dziś widzimy w  „Ukrainie“. Obecnie 
klub posiada dwie drużyny, które swe trainingi odbywają 
wspólnie z „Ukrainą“. Klub ten zapowiada szereg matchów 
z mniejszemi lwowskiemi drużynami.

Na prowincyi istnieją następujące ukraińskie kluby 
sportowe: w  Przemyślu „Sianowa Czajka“, w  Tarnopolu 
„Podile“, w  Stryju „Skała“, a w  ostatnich dniach zawią­
zała się w  Kołomyi filia „Ukrainy“, Działalność tych klu­
bów toczy się głównie na terenie piłki nożnej, mniej 
lekkiej-atletyki. IV. Stockyj.

Sport automobilowy.
W  Galicyi rozwinął się sport ten dopiero w  ostatnich 

czasach. Uprawiany jest on prawie wyłącznie przez ludzi 
zamożnych (tylko z powodu tego, że wozy benzynowe są 
jeszcze bardzo drogie). Samochód pochodzi z Anglii, tak 
jak każdy sport znalazł i on wielką ilość miłośników, 
jest to bardzo praktyczny i dobry środek komunikacyjny 
(w wojsku oddaje on wielkie usługi tak jak np, lotnictwo). 
Przez jazdę samochodową wyrabia się nadzwyczajnie od­
waga, umiejętność szybkiego oryentowania się i zimna 
krew. Sportem tym mogą się zająć tylko ludzie, którzy 
posiadają zdrowe oczy i nie są nerwowi. Wozy benzy­
nowe (samochody) posiadają najrozmaitsze kształy i sy­
stemy (rozróżniamy wozy o silniejszym motorze lub sil­
niku i o słabszym). Fabryki automobilów w  Galicyi nie 
posiadamy. Najpożyteczniejsze nowiny o sporcie automo­
bilowym przynosi gazeta warszawska „Lotnik i Automo­
bilista“, Polecająca jest książka Warda pt,: „Rozwój
sportu automobilowego we Francyi“. R. Rubczak.

P A R K  GIER u wylotu ulicy Wolskiej.
Z A W O D Y  PIŁKĄ N O Ż N Ą  O  M I S T R Z O S T W O  I. KL A S YK. S. POGOŃ-T. 5. WISŁA

(Lwów).

P A R K  T. Z. R.

W  N I E D Z I E L Ę  D N I A  24 M A J A  B. R. 
O GODZINIE 4I/2 POPOŁ. —  PIERWSZE



L. K. S. Pogoń ].
Stoją: Maryan, Kämmerer, Kuchař III.. Misiński, Siska, Witkowski, 

Kuchař II., Holman. Dworzak. Klęczą : Turmiński, Kuchař IV.

Zawody o mistrzostwo.
Pierwsze z a w o d y  o mistrzowstwo I. klasy od­

będą się w  niedzielę 24 maja b. r. równocześnie w  Kra­
kowie i we Lwowie.

Zawody te, rozpisane przez Polski Związek Piłki 
Nożnej, rozgrywać się będą między czterema Klubami 
galicyjskimi pierwszej klasy. A  mianowicie: z Krakowa 
K. S. „Cracovia“ i T. S. „Wisła“, ze Lwowa I. L. K. S. 
„Czarni“ i L. K. S. „Pogoń“.

W  sezonie wiosennym odbędą się zawody w  dniach: 
24 maja, 14 i 24 czerwca.

W  sezonie jesiennym odbędą się zawody w  dniach: 
13 i 27 wześnia i 11 października, ewentualne rozgrywki 
w  dniu 18 października.

Obecnie w  niedzielę 24 b. m. rozegrają: 
w  Krakowie: Pogoń-Wisła 
we Lwowie: Cracovia-Czarni.

Zawody w  Krakowie ze względu na ostatnią przegraną 
Wisły 0:2, będą nadzwyczaj interesujące. Oba Kluby 
wystawiają drużyny w  najsilniejszym składzie.

Skład Wisły:
Schubert 

Bujak Wiliams
Zawodny Konkiewicz Kowalski 

Kusy oliwa Janek A. O. Adamski
Rez. Władek, Mróz, Obrubański, Gryziecki.
Skład Pogoni:

Siska
Kuchař III. Kämmerer

Misiński Turmiński Bohonos 
Kuchař II. Witkowski Kuchař IV. Zemanek Holman

Rezerwat: Wicha, Maryan.
Zawody we Lwowie również będą interesujące, ze 

względu na ostatnią przegranę Czarnych 0 : 4, jak również, 
iż Cracovia od r. 1912 nie grała z Czarnymi we Lwowie.

Skład Czarnych:
Harasymowicz 

Rzadki T. Miciński II.
Kopeć Bilor Koniewicz

Miciński I. Czulik Kunte Teka Müller

K. S. Cracovia 1. drużyna.
Stoją: p. Lustgarten (trenner), Modzewski, Borowski, Synowiec, Kowalski, 

Sulima, Poznański. Kleczą: Wieruski, Ziemiański. Siedzą: Jałowiecki,
Traub, Wiktor.

Sład Cracovii:
Sulima

Dynowski Modzewski
Traub Ziemiański Synowiec

Wieruski Poznański Kowalski Dąbrowski Borowski. 
Rezerwa: Styczeń.

Pogląd na rozegrane zawody w  sezonie wiosennym 
klubów I. klasy w  Galicyi.

1. Cracovia — Ż. K. S. Makkabi 6 :0
— K. S. Diana (z Katowic) 3: 1
— B. B. S. V. (z Bielska) 5 :0
— Törekvés (z Budapesztu) 0:3 i 1:2
— B. B. S. V. (w Bielsku) 5:0
— I. L. K. S. Czarni (ze Lwowa) 4:0
— Amatorzy (z Wiednia) 3:0 
-* Polonia 4 :1
— Union (z Berlina) 5:0 i 7:0

2. T. S. Wisła — Sparta 1:1
— I. L. K. S. Czarni (ze Lwowa) 3:2
— Łódź (kom. drużyny w  Łodzi) 6:2, 

4:5 i 1:1
— Preussen (z Wrocławia) 9:0
— Sparta 1 :1
— Polonia 3 :2
— L. K. S. Pogoń (we Lwowie) 0 :2
— B. B. S. V. (w Bielsku) 0:0

3. L. K. S. Pogoń — Sparta 6:1
— Pogoń akad. 4 : 0
— Lechia 0 :0
— Sparta 1: 0
— Ż. K. S. 7:1
— Wisła 2 :0
— Czarni a : 4

4. I. L. K. S. Czarni — Wisła (w Krakowie) 2 : 3
— Ż. K. S. 5:0
— Cracovia (w Krakowie) 0 : 4
— Lechia 5:2
— Pogoń 4 : 3

Reskryptem Wys. c. k. Rady Szkolnej Kraj. z dnia 
9. marca 1911 r. L. 488/V. uprawnionaSZKOŁA BUCHALTERYI

orazBiuro buchalteryjne „Her m e s “
J A N A  PILCHA 

w  Krakowie, PI. Matejki 5. Telef. 2566.

Prowadzi i zakłada księgi we wszelkich przedsiębiorstwach. Sporządza i sprawdza bilanse, ręcząc za dyskrecyę. Wyucza każdego w krótkim czasie buchalteryi poje­dynczej I podwójnej, stenografii, rachunkowości państwowej, korespondencyi i t. p-
składanej w  c. k. Akademii handlowej w  Krakowie lub w e  Lwowie. Prowadzi 

biuro pisania na maszynach różnych systemów.
Ceny niskie. —  L i c z n e  listy d z i ę k c z y n n e  i p o l e c a j ą c e .  —
=  Opłata za kurs buchalteryi wynosi 80 koron
Poleca swoich uczniów na posady bezinteresownie. — Zarząd przestrzega intereso­
wanych przed szumnie reklamowanemi szkołami, które bez zezwolenia władz 
szkolnych —  prowadzone są przez ludzi niekwalifikowanych, którzy wygórowa- 

nemi cenami wyzyskują interesantów.



1) Narzeczona lotnika
Powieść na tle współczesnych stosunków, 

F. Mirona.

2) Miłość śpiewaka
Oryginalna powieść z życia artystów 

Wyrwicza.

3) Artysta komik
Powieść z życia aktorów.

4) Sezonowy Baron
Romans humorystyczny —  E. Foerstera.

5) Klub miliarderów
Opowiadanie z życia królów dolara K. Berga.

Wysyła za nadesłaniem ł K 50 h pocztą opłatnie
W Y D A W N I C T W O  „ W O L N E  C H W I L E “ 
----  Kraków, ul. Zielona 7. =

ZEGARY 
figury spor­
towe, - pu­
chary . Ka­
łamarze, 
przyciski, 

papierośni­
ce srebrne, 
i wszelkie 
wyroby 

z chińskiego 
srebra.

Elektro- motorowa 
Fabryka w y r o b ó w  masarskich
Andrzej Różycki

Kraków, Sławkowska 22.
T E L E F O N  2121.

Poleca znakomite m ł o d e  szynki', karczki, 
boczki,kiełbasy siekane, krajane i polędwicowe. 

Zamówienia odwrotnie.

C. k. uprzyw. pierw, austr.

Rach. bieżący w  Banku Przemysłowym 
dla Król. Galicyi we Lwowie.

Konto poczt. Kasy oszczędn. Nr. 51.895.
Adres dla telegramów: „ R U S L U “ Lwów.
Telef. międzymiast. Nr. 428,1580 i 613.
Stacya kolejowa: L W Ó W - P O D Z A M C Z E .

Wydawca : Walery Ryżowski. Redaktor odpowiedzialny : Karol Sapecki. Drukarnia Przemysłowa Spółka z ogr. odp. w  Krakowie dawniej A. Rippera.

Porter angielski całe i małe butelki. Znakomita her­
bata Rangala, wyłączne zastępstwo na Galicyę 
znakomitej śmietany holenderskiej w  puszkach, 
do kawy i na kremy. Dla turystów konserwy 
z wszystkich mięsiw, bulion, exstrakt kawy czar­
nej Mocca, b. dobra wódka Starka i Żubrówka

poleca firma NadwornaA. H  awełka
Kraków.

5 : tomów : 
powieści 1K50hi.

NAGRODY dla Pp. Sportowców

Pantofle do szermierki 
Buciki tennisouue, sandałki

Plecaki turystyczne, laski 
Rakiety, piłki tennisouue i nożne

najtaniej u firmy K r a k ó w
ulica S z e w s k a  I. Zl.Wiktor W a n d e r e r5 kład farb

i przyborów malarskich

FABRYKA KONSERW
Z Y G M U N T A  R U C K E R A S P Ó Ł K A  Z OGR. 

O D P O W . W E  L W O W I E
POLECA K O N S E R W Y  Z U P O W E  WSZELKIEGO RODZAJU, K O N S E R W Y  K A W O W E  
Z CUKREM, K A W A  FIGOWA MARKI, „ R U S L U “, W O J S K O W E  K O N S E R W Y  MIĘSNE, 
D O M O W E  I Z B Y T K O W N E  K O N S E R W Y  MIĘSNE, K O N S E R W Y  J A R Z Y N O W E ,  

JARZYNY SUSZONE, KISZONA KAPUSTA ETC.
Biuro centralne: Lwów, 3-go Maja 19. — Biuro fabryczne: Lwów, Żółkiewska 173.


